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POLECA Towarzystwa Zakładów Żyr a r dows k i ch
w  wielkim  wyborze

oraz najmodniejsze jedwabie, aksamity, wełny i t. p. na nadchodzący sezon.
im

Między starą a nową Konstytucją.
Nad  życ ie m  w s p ó łc z e s n e m  zawisł  

Szereg z a p a d n i e ń  so c ja ln ych  i g o s p o 
darczych.  W ojn a  ś w ia to w a  przeora ła  d o  
gr u n tu  pog lądy ,  k tó ry m  ho łd o w a ło  XIX 
stulecie .  Po wojn ie  zna lazł  s ię świat  
cały w o b e c  w ie lk iego  k o m p l e k s u  za
g a d n i e ń  soc j a lnyc h  i g o s p o d a r c z y c h ,  
coraz bardz ie j  k o m p l i k u ją c y c h  się.  To, 
co n a z y w a m y  „ kr yzys em  ś w i a t o w y m ” 
jes t  właśn ie  w y ra z e m  tych  kompl ikacyj ,  
tej  n i em o żn o śc i  s p r o w a d z e n i a  do  w s p ó l 
n e g o  m i a n o w n i k a  p r o b l e m ó w  soc ja l 
n y c h  i g o s po da rc zych .

D ot y c h c z a s  świa t  n ie  zna lazł  j edne j ,  
zbawcze j  recepty ,  j e d n e g o  a dla wszys t  
kich s k u t e c z n e g o  s p o s o b u  u p o r a n ia  się 
z t r u d n o ś c i a m i  s oc ja ln em i  i g o s p o d a r 
c z e m u  Wszys tk ie  ta k ie  „ r e c e p t y ”, w y 
s u n i ę t e  czy to  przez n a u k o w c ó w  czy 
prak ty kó w ,  czyto w la bor a to r i ach  w i e 
dzy  no w o c z e sn e j  czy zb iorowyc h n a 
r ad ach  i k o n f e r e n c j a c h  m ię d z y n a r o d o -  
w y c n — okaza ły  s ię  w p ra k ty c e  n i e w y 
k o n a ln e .

I d l a te g o  też o p r a c o w a n y  przez Blok 
Be zp a r ty jn y  p ro je k t  nowej  nasze j  K o n 
s tytucj i  nie p o d e j m u j e  się wca le  ro z 
s t rzygnięc ia  tych p r o b l e m ó w  g o s p o d a r 
czych czy soc ja lnych .

Pro jek t  t en  m a  inny  zgoła c h a r a k 
ter .  Us ta la  on p o d s t a w o w e  n o r m y  m o 
ra lne  i i d e o lo g ic z n e — a przez  to  s t w a 
rza w arun k i  dla  ko n ieczne j  p r z e b u d o 
wy gospoda rczo -soc ja ln e j  w d u c h u  sp o  
łeczne j  spr awiedl iwośc i  i id ea łó w t w ó r 
czej p racy.

Trzeba ,  a b y ś m y  s ob ie  d o k ł a d n i e  u- 
świadomi l i  t en  g ł ó w n y  rys i t ę  p ry n c y p  
ja fną  z a s a d ę  n o w e g o  pro jek tu ,  A u t o 
rzy jego  n ie  chciel i  p o m n o ż y ć  liczby 
tyc h  z n a c h o r ó w  i tych  w s z e c h ś w ia d k ó w ,  
k tórzy tak  szczodrze  szafowali  z a p o 
wiedz iami ,  iż w y n a j d ą — i s k o d y f /k u j ą — 
o g ó l n ą  r e c e p t ę  na  wszys t k i e  bolączki  
go s p o d a r c z e  i wszystkie  rozbieżności  soc 
jalne .

Uznali  n a t o m i a s t  za rzecz w a ż n ie j 
szą,  a by  n o w a  K on s ty tuc ja  zawiera ła  
n o w e  n o r m y  m o r a l n e  i id e o lo g ic z n e — te  
właśn ie ,  k tó r e  w y c h o w u ją  sp o ł e c z e ń s t w o  
• p r zy g o to w u ją  je do  p r z e b u d o w y  g o s 
podarczo-soc ja lne j .  Prz yzna jm y b o w ie m ,  
że  na tę  w y c h o w a w c z ą  rolę n ie  by ła  
z upe łn ie  n a s t a w i o n a  m a r c o w a  K o n s t y 
tuc ja .  Wręcz  przec iwnie :  o n a  p o m i j a ła  
zu p e łn i e  te n  do ni os ły  czy nn ik  m o ra ln y  
ideologiczny ,  jaki  p o s i a d a ć  m u s i  ka ż d a  
szczera i do b ra  u s ta w a  us t ro jowa.  Była 
o n a  k o n g l o m e r a t e m  poję ć  przeżytych  
h ase ł  p rzebrzmia łyc h ,  a była ró w n o c z e ś .  
n ie  n a p i s a n a  z w y r a ź n y m  c e l e m  z a p e w 
n ien i e  w p ły w ów  z a w o d o w y m  p o l i t y k o m  
t e g o  typu ,  jaki wytworzył  p a r l a m e n t a  
ryzm XIX s tulec ia ,

Pu n k t  wyjśc ia  n o w e g o  p r o j e k t u  jes t  
n a t o m i a s t  zu p e łn ie  inny:  t r z e b a  s p o 
łe c z e ń s t w o  w y c h o w a ć  w d u c h u  p e w 
nych ,  ściśle  w kons ty tuc j i  u s ta lo n y c h  
n o r m  m ora ln y c h  i ideo logicznych  — a 
w t e d y  wła śn i e  s tworzy  się w a r u n k i  dla 
ko ni eczne j  p r z e b u d o w y  gospoda rczo-  
soc ja lne j ,  w t e d y  d o p ie ro  z rea l izow ać  bę 
dzie m o ż n a  hasła spo łeczne j  s p r a w i e d 
liwości  i n a k a z y  pracy  twórcze j  w gos  
p o d a r c e  na rodowe j .

i na  tern po l ega  różnica  m ię d z y  za 
sa d n ic z ą  p l a t fo rm ą,  na  k tórej  op ie r a  
się n ow y  pro jek t  a po d s t aw ą ,  na  której  
budow al i  Kons ty tuc j ę  m a r c o w ą  ep igoni

p r z e d w o j e n n e g o  p a r l a m e n t a ry z m u .
Ale również  i wie lka  różnica  i stnieje 

m ię dzy  p o d s t a w o w e m i  z a s a d a m i  n o w e 
go p ro je k tu  a temi  wys i łkami  us trojo-  
wem i ,  k tó re  d o s t r z e g a m y  zagran icą .  P o 
d o b n i e  jak  nie z a m i e r z a m y  b u d o w a ć  
p a ń s t w a  l ibera l is tycznego ,  o p a r t e g o  o 
t ra dyc ję  m i n i o n e g o  s t u l ec ia— tak  s a m o  
nie pr zyświeca  n a m  jako  wzór  „ p a ń s 

tw o w ł a d c z e ” , czys to  o p a r te  o d y k t a t u 
rę pro le ta r ja tu ,  czyło o h i t le rowski  „To- 
t a l s t a a t ” .

O b r a l i ś m y  in n ą  zu p e łn ie  drogę ,  wio 
dą cą  do  s i lnego  p ańs tw a .  D ro gę  w y 
c h o w a n i a  s p o łe c z e ń s tw a  w d u c h u  id e 
a łów m ora lnych;  c h c e m y ,  a b y  n o w e  po 
ko len i e  po lsk ie  zna laz ło w no wej  K o n 
stytuc ji  w y tk n ię te  ja sn o  drogi  i w a r u n 
ki dla urzeczywis t n ien ia  s w ych spo łe cz 
nych  idea łów, s h a r m o n i z o w a n y c h  n i e 
roz łącznie  z z a s a d ą  s i l nego  pańs tw a.

Tę  nac z e ln ą  z a s a d ę  no wej  K o n s t y 
tucji  mus i  z roz um ie ć  sp ołe czeńs two.

Cichem pragnieniem każdego
to nowoczesny RADJO - odhiorniK

Najmilszą  n i e s p o d z i a n k ą  g w ia zdk ow ą  
będz ie  na jn owsz y  t r zech- Iam pow y odb io rn ik  
do  sieci z w y p i s a n e m i  s t ac j am i  na  skali

w c e n ie  zł. 245.—

„ S T A T O R ”
El Aleja 39.

Wielkie dzieło przebudowy ustroju
WARSZAWA. Wczoraj w południe  

zebrała  s ię  se jm ow a komisja konstytu
cyjna.

Otwierając p o s ied ze n ie  przew odniczą  
cy pos. prof. Makowski (BB) zak om u n i
k ow ał,  że  po zakończeniu  w ubiegłej  
sesji  rozpraw nad referatam i c z ę ś c io w e -  
mi, d o tyczącem i p ośzczegó ln ych  d zia łów  
Konstytucji, kom is ia  uprosiła referenta  
gen era ln ego , w icem arsza łka  Cara, aby  
w ysu n ię te  tezy i m aterjały z jed n oczy ł  w 
jednolity  projekt. Referent,  o św iad cza  
przew odniczący , w yw iązał s ię  ze  sw eg o  
zadania i dziś  przedstawi rezultat.

N astęp n ie  zabrał g ło s  pos. Car, k tó 
ry p rzedstaw ił  s z c z e g ó ło w o  tezy  konsty
tucyjne, o g ło sz o n e  już przez nas w ubie

głym tygodniu.
Referent u zasadnia ł je  ob szern ie .
Po zakończeniu  referatu p rzew od n i

czący  zaproponował, by dyskusję  nad  
tak obszern ym  m aterja łem  od roczyć  do  
n a stę p n eg o  posied zen ia ,  c o  też  przyjęto.

Pos. Róg (Str. Lud.) zapytuje r e fe 
renta, czy  tezy  konstytucyjne BB  zo s ta 
ły za tw ierd zon e przez M arszałka P iłsu d 
skiego.

W icem . Car o św iad cza ,  iż uważa to 
pytanie za niedyskrecję .  Mógłby na nie  
od p ow ied z ieć ,  być m oże ,  w rozm ow ie  
prywatnej —  gdyby m iędzy  nimi takie  
rozm ow y były m ożliw e  —  w obecn ej  
jednak sytuacji m usi s ię  uchylić  od da
nia odpow iedzi.

Rozporządzenia o uposażeniu.
WARSZAWA. Rada Ministrów uchwa  

liła cztery  rozporządzenia , usta lające  
sp o só b  wykonania nowej ustaw y u p o sa 
żeniow ej.

P ie r w sz e  rozporządzenie  reguluje  
spraw ę terminu p łatnośc i u p o ssżeń  fu n 
kcjonarjuszów państw owych. R ozporzą
dzen ie  to n ie  wprowadza żadnych  znr an 
w d o tych czasow ym  sy s te m ie  wypłaty.

Drugie rozporządzenie  dotyczy  z a s z e 
regowania u posażeń  sęd z iów , prokurato
rów, asesorów  i aplikantów są d ow ych ,  
t. j. ok reś len ia  w ysokośc i  pensji, w ed łu g  
ustalonej tabeli dla p oszczegó ln ych  s ta 
nowisk lub czynn ośc i  spełn ianych  przez  
urzędników państw owych, regulując je d 
n o cze śn ie  sprawę dodatków  lokalnych i 
funkcyjnych.

T r zec ie  rozporządzenie  określa za 
sady zaszeregow an ia  do nowych grup u- 
p osażen iow ych  funkcjonarjuszów pań
stw ow ych  i au tom atyczn ego  p rze ch o d z e 
nia n auczycie li  do w yższych  grup (Upo
sażen iow ych .

N a u c zy c ie ls tw o  sz k ó ł  p o w sz ec h n y ch  
rozpoczynać ma pracę w X»ej grupie  
uposażenia . Po  2 4  latach przech odz i do  
7 grupy, p rzyczem  c z ę ś ć  n au czycie ls tw a  
z wyboru władz szkolnych  m ogłaby prze  
ch o d z ić  d o  grupy 6 ej.

N au czyc ie le  szk ó ł  średnich  mają za 
czynać  p racę w 9  grupie i k ończyć w 6  
c z ę ś ć  natom iast  w  5  ej.

Wreszcie czwarte rozporządzenie re
guluje zasady zaszeregowania poborów 
oficerów i szeregowych policji państwo

wej i straży granicznej i określa spraw  
dodatków  lokalnych i s łu żb o w y ch  dl 
w szystk ich  funkcjonarjuszów państw.

Min. Pieracki odparł 
ataki opozycji.

WARSZAWA. —  W t o r k o w e  o b ra d y  
komisj i  b u d ż e to w e j  pr zec ią gnę ły  się do 
późnej  nocy .  Po p r z e m ó w i e n i a c h  pos łów 
o poz ycyjnych  o p ó łn ocy  zabrał  p o n o w 
nie głos m in is te r  P ie rack i ,  wyg łasza jąc  
d łuższe  p rz e m ó w ie n ie ,  n a  k tó re g o  w s t ę 
pie  p od n iós ł  fakt ,  iż s t r o n n ic tw a  o p o 
zycy jne  s ta le  u t rzym ują ,  że a d m i n i s t r a 
cja p a ń s t w a  p r a c u j e  źle, a ró w n o c z e ś 
n ie  dow odzą ,  iż jes t  o n a  w s z e c h m o c n a .

— Oczywiśc ie  j e s t e ś m y  ludźmi i 
m o ż e m y  się czasam i  myl ić  —  mówi  
dalej  m in is te r  —  m o g ą  s ię  też zda rzać  
p e w n e  n iesprawiedl iwośc i ,  zwłaszcza na 
niższych szczeb lach  h ie rarchj i .  Lecz pro 
szę nie ob a rc z a ć  admini s t r ac j i  o d p o w i e 
dz ia lnośc ią  za d o z n a w a n e  przez p a n ó w  
porażki  i n i e p o w o d z e n ia ,  gdyż  n ie  m o 
że o n a  o d p o w i a d a ć  za wszys tkie  b łędy,  
k tó re  zosta ły  k i edyko lw iek  przez p a n ó w  
i ich par t je  p o p e ł n i o n e .

Zda je  mi  się, że to  raczej  ja m i a ł 
b y m  p ra w o  czynić  p a n o m  zarzuty,  z a 
m ia s t  wys łuchiwa ć  za rzu tó w  pod  a d r e 
s e m  m o i m  i p o d w ł a d n e j  mi  a d m i n i 
st racj i .

O d  tej  a d m in is t r ac j i  i jej o r g a n ó w  
nie  ż ą d a m  niczego  więcej ,  j ak  ty lko  su 
m i e n n e g o  s pe łn ia n ia  p rz e p i s a n y c h  o b o 
w ią zków  i p o z y t y w n e g o  s t o s u n k u  do  
sp ra w i po t r zeb  obywatel i .

Nies te ty ,  p a n o w i e  o p o n e n c i  neg u ją  
s a m ą  z a s a d ę  o b je k ty w iz m u  i gdy  o r g a 
ny admin is t rac j i  w s p o s ó b  b e z s t r o n n y  
w y s t ę p u j ą  w o b r o n i e  s p o k o jn y c h  o b y 
watel i  p rzeciw a t a k o m  z p a n ó w  st rony ,  
to  jedni  z p a n ó w  i ich pr a sa  g n ie w a ją  
się,  że im się u t r u d n ia  bicie Żydów.. 
Inni, że się p rzeszk ad za  w w yg ło dz en iu  
mias t ,  p a n o w i e  Ukra ińcy ,  że się z w a l 
cza ak ty  te ró ru  ze s t r o n y  ukr .  bo jówek ,  
a j eszcze  inni ,  że po zw a la  s ię b e z k a r 
nie n a p a d a ć  na  p os te runk i  pol icyjne,  
na  urzędy ,  ran ić  i zab i jać  po l ic jan tów 
i t. d.

Oś w ia d c z a m ,  że wybryki  z niczyjej  
s t rony  i pod  ż a d n y m  w a r u n k i e m  nie 
m o g ą  być i nie  b ę d ą  to l e r o w a n e .

Prezes CaBonder opuścił 
W arszawę.

WARSZAWA. Wczora j  p r e z e s  g ó r 
nośląskie j  komisj i  mie sz ane j ,  p. C a l o n 
der  był p rzyjęty na  aud jenc j i  przez  p. 
P r e z y d e n ta  R. P., k tó ry  za t rzymał  go  
na  ś n i ada n iu .  O b ia d  p o ż e g n a ln y  odby ł  
się w ie c z o re m  u p. w ic em in is t r a  Sz em -  
beka .

W godz ina ch  wolnych  od  przyjęć  
prezes  C a lo n d e r  zwiedza ł  mias to ,  m.  in. 
M u z e u m  N a r o d o w e  oraz  C ent ra lny  In
s ty tu t  w y c h o w a n ia  f izycznego  na  B ie la 
nach .

O dj azd  p. p r ezesa  C a l o n d e r a  d o  Ka
towic  nas tąp i ł  o godz .  0.15.

Przez przymierze — do pokoju.
PARYŻ. „L O rdre” przytacza s ło w a  

belgijsk iego socja listy ,  d ep u tow an ego  Hu 
bina, który p ow ied z ia ł ,  iż d sień , w k tó 
rym Londyn, Paryż, Praga, jBiałogród i 
B u kareszt  um iałyby p rzyp ieczętow ać  sw e  
ś w ię te  przym ierze, byłby rozstrzygają
cym  dla zapew n ien ia  pokoju.

Z d an iem  dziennika, gdyby Francja  
Polska, Belgja i Mała Ententa zawarł
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pakt dla obrony n iepodległości każdego  
z tych państw, Anglja i W łochy przyłą
czyłyby się  również do tego paktu. Rząd 
francuski powinien postaw ić sob ie za za 
danie powstrzymanie szału hitlerow skie
go N iem iec.

Zwycięstwo piłkarzy polskich 
w Holandii.

HAGA. Późnym w ieczorem  rozegrany 
został w Hadze m ecz piłkarski m iędzy  
reprezentacją Krakowa i drużyną „Zwa- 
łuw en”, która jest identyczna z repre
zentacją narodową Holandji,

Drużyna polska odniosła piękne zw y
cięstw o 4 : 3 ,  wywołując podziw dla 
swych wysokich um iejętności.

Holendrzy grali bardzo brutalnie, P o 
lacy zadem onstrowali grę kombinacyjną 
i dzięki doskonałej technice potrafili za 
szachow ać przeciwników.

Japonja chce proklamować 
cesarstw o w Mandżurji?

TOKJO. Rząd japoński obradował na 
ostatniej Radzie ministrów nad przyszłą 
polityką Japonji w Mandżurji. W edle krą 
żących w kołach polityków japońskich 
w iadom ości, nosi się  Japonja z zam ia
rem proklamowania b. cesarza Chin i 
obecnego regenta Mandżurji Pui z dniem  
1 stycznia 1934 r. cesarzem  Mandżurji.

W tym wypadku miałaby część  Chin 
północnych łącznie z Pekinem  przyłączo 
na zostać do nowego cesarstw a m an
dżurskiego.

Zamknięcie rachunkowe 
za r. 1936-31 przedłożone 

Sejmowi.
WARSZAWA. We środę prezes Naj

wyższej Izby Kontroli, p. Jakób Krze
m iński w towarzystwie w iceprezesa p. 
R ogiew icza złożyli m arszałkowi Sejm u  
zam knięcie rachunków państwa oraz 
sprawozdanie z wykonania budżetu za 
rok 1930-31.

Spokojne wybory w  Rumunji.
BUKARESZT. Wczoraj odbyły się  

na obszarze całej Rumunji wybory do 
parlamentu, które uważać można za jed 
ne z najspokojniejszych w historji Ru
munji.

Nadzwyczaj silne mrozy i ob fiU  śn ie
życa sparaliżowały całkow icie agitację 
wyborczą.

Kilka okręgów wyborczych jest zu 
pełn ie na skutek śnieżycy odciętych . —  
Wyborcy nie mogą przedostać się  do 
lokali wyborczych. Należy spodziew ać  
się  zw ycięstw a partji rządowej.

Rozprawa z „tańczącymi1* 
ewangelistam i.

KOWNO Na przedm ieściu Kowna 
d oszło  wczoraj do poważnych zaburzeń, 
których przyczyną były występy tak zw. 
„tańczących” ew angelistów .

Członkowie sekty tańcząc, odtwarza
ją poszczególne sceny z ew agelji, przy- 
czem  ubiór ich  pozostawia w iele do ży
czenia. Sekta odbywała sw e osobliw e  
„nabożeństw a” w jednym z dom ów na 
przedm ieściu.

W ieczorem  przed lokalem  sekty zgro 
m adził s ię  tłum ludności i przypuścił 
szturm  na świątynię „tańczących” ew an
gelistów  w chwili, gdy odbywali oni 
swój cerem onjał.

„Tańczący” ew angeliści w popłochu  
rzucili s ię  do ucieczki, ścigani przez roz 
w ścieczony tłum , który doszczętn ie  zd e
m olow ał lokal i dotkliw ie pobił kilkuna
stu członków sekty.

N astępnie odbyła się  na ulicy dzika 
gonitwa za uciekającem i półnagimi sek  
ciarzam i, której w końcu położyła kres 
policja, aresztując kilkanaście osób.

W kilku wierszach.
—  W edług doniesień  prasy, sprawa 

unieważnienia t. zw. „m ałżeństw  m ie
szanych” w N iem czech , rozstrzygnięta  
zostanie w sen sie  pozytywnym.

—  W dniaćh najbliższych podpisana  
ma być nom inacja b. w icem inistra op ie
ki społecznej i b. w icem inistra skarbu, 
p. Kazimierza Rożnowskiego na stano
wisko prezeza Izby ubezpieczeń spo
łecznych

—  W oazach Sahary spadł śnieg. Od 
niepam iętnych lat nie przypominają so 
b ie na Saharze tak srogiej zimy.

—  Przybył do Rzymu dyrektor ge
neralny wyznań religijnych Rzeszy, p. 
Buttm an, w celu  dalszych pertraktacyj ze

i ( (
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Dziś i dni  na s t ę p n y c h :  —  Wielki w span ia ły  program

ŚMIECH W PIE K L E

l-a Aleja 12

W strząsający d ra m a t  peten 
rea l izm u  i prawdy życiowej.

w  ro lach  ĵerna Kennedy — Glorja Stuart — Pat O’Brien.
g łó w n y c h :

Sensacja!
Pierwszy polski fi lm — 
zrealizowany w Polsce

N A D  P R O G R A M :  S ensacja!

S it n  n  A Pieśń pośw ięcen ia  i m i ło ś c i— potęż- 
# 4  O  ? 4  na epopea pracy, walki i bo ha te rs tw a

W Ę G I E L
Najlepszych kopalń zagłębia Dąbrowskiego i Górnego Śląska.
Koks na jlepsze j marki,  węgiel drzewny, drzewo opałowe.

Sprzedaż hurtowa i detaliczna, ceny jaknajniższe:
p o le c a  f i r m a  S P O Ł E M  sp. z ogr.  odp.  

w Cz ęs tochow ie ,  /Aleja W oln ośc i  41, tel. 2230.

P Największą a trakcją  sezonu  radjowego jest:

3-tb lampowy oiiorif Z 233 „ELEKTRIT"
wyszkolony i odbiera jący  do 100 stacyj od 18 metr. do 2000

wyłączne zastępstw o f-ma „ E L E K T R A "
Częstocho.wa,  Aleja 36 tel. 14-62.

Na nadchodzące św ięta poleca w  w ielk im  wyborze sw oje  
wyroby: CUKRY, CZEKOLADY, PIERNIKI itp. 

po cenach konkurencyjnych

pASRYKA CUKRÓW p | Q T R  D Ę B S K I
Częstochowa, P iłsudskiego  21. — Tel. 20-89.

Francja nie przyjmie warunków Hitlera.
PARYŻ. Jak już donosiliśm y, rząd 

francuski otrzym ał tekst propozycyj n ie
m ieckich, wysuniętych w czasie  rozmów  
Hitlera z am basadorem  Poncetem .

Rząd Rzeszy ustala w propozycji żą
dania w zakresie dozbrojenia N iem iec, 
znane cyfry: czynna armja niem iecka li- 
czvć ma 300.000 żołnierzy i posiadać 
broń defensywną taką samą, jaką posia
dają inne państwa europejskie. Wkońcu 
N iem cy proponują Francji pakt nieagre
sji na lat 10.

300-tysięczna armja niem iecka ma 
s ię  składać z żołnierzy powołanych do 
wojska na 1 rok w drodze zwykłego pobo
ru. Organizacje szturm ow ców  i t. p. m a
ją być poddane kontroli pod warunkiem,

że kontrola taka będzie zastosowana  
również do podobnych organizacyj we 
w szystkich innych państwach europej
skich.

Co do zagłębia Saary, to rząd R ze
szy sugerując zaniechanie plebiscytu, 
liczy się  z tem , że stan zagłębia Saary 
nie będzie zniesiony przed upływem  ter 
minu przewidzianego w Traktacie W er
salskim .

Rząd francuski zajm ie odm owne sta
nowisko względem  propozycyj niem iec*  
kich, które nie mają żadnych szans, aby 
były przyjęte przez Izbę, lub senat.

W szystkie dzienniki jednom yślnie o- 
św iadczają, że żądania N iem iec są nie 
do przyjęcia.

Wielką aferę szpiegowską
wykryto w e Francji.

PARYŻ. Policja paryska trafiła na 
ślad wielkiej afery szpiegow skiej.

D ochodzenia, rew izje i aresztow ania  
trwają. Policja aresztow ała 18 osób  róż 
nych narodowości. Wśród aresztowanych  
znajduje się  także kilku Francuzów, m. 
in. córka b. komisarza policji francu
skiej.

Afera przybiera niebyw ałe rozmiary, 
wywołując zrozum iałe wrażenie w całej 
Francji, którą organizacja ta pokrywała 
swą siecią .

Organizacja dysponowała najbardziej 
udoskonalonem i radjostacjam i nadawcze-

mi i odbiorczem i, ukrytemi w walizkach- 
Policja znalazła również specjalne  

aparaty fotograficzne, przeznaczone dla 
fotografowania dokum entów. W szyscy  
aresztow ani m ieli przy sob ie duże sumy 
pieniężne.

Poszlaki każą przypuszczać, że  szaj' 
ka pracowała z podobną organizacją na 
terenie Finlandji.

Duszą organizacji szpiegow skiej byli 
dwaj Rosjanie, którzy zdołali umknąć 
jeszcze  w lipcu. zostaw iając jako zastęp  
ców  Rosjanina Lorenticza i Polaka Bor
kowskiego.

Stolicą  św iętą w sprawie wykonania 
konkordatu.

—  W sobotę kardynałowie zw ycza
jem dorocznym  złożą życzenia św iątecz
ne Ojcu św. Przy tej sposobności Pa
pież wygłosi przem ówienie, w którem —  
jak się  spodziewają —  poruszy wielkie 
zagadnienia doby obecnej.

—  Pod Elblągiem  odbyła s ię  uro
czystość rozpoczęcia budowy autostrady 
Elbłąg — Królewiec, długości 120 kim , 
szerokości 25 mtr.

—  W związku z zatargiem  m iędzy  
lekarzami a Kasą Chorych w W arszawie 
co do warunków płac, na superarbitra 
komisji, mającej rozstrzygnąć ten zatarg, 
powołany został b. prezes Rady Minis
trów, p. Aleksander Prystor.

—  W Nowym Jorku poraź drugi w y 
stąpiła z koncertem  8 letnia pianistka 
polska, Ruta Slenczyńska, której w ystę
py c ieszą  się  obecnie olbrzym iem  po
wodzeniem  i uznaniem pierwszorzędnych  
krytyków m uzycznych.

—  W sow ieckich kołach dobrze po
inform owanych panuje przekonanie, iż

m inister Beck będzie towarzyszył Paul 
Boncour‘owi w jego podróży do Moskwy, 
która nastąpi po odbyciu wizyty fran
cuskiego ministra spraw zagranicznych  
w Pradze i w W arszawie.

—  Skutkiem nagłego podniesienia się  
temperatury ruszyły lody na Renie.

—  W Rumunji szaleją w dalszym  
ciągu zaw ieje śn ieżn e. M iejscam i śnieg  
sięga w ysokości kilku m etrów. Kilka
dziesiąt wsi jest całkow icie odciętych  
od św iata. L iczne stada zgłodniałych  
wilków napadają na chlew y i stajnie.

— P o  kilkum iesięcznej katastrofalnej 
suszy nagle naw iedziły Południową Afry
kę ulew ne deszcze , powodując groźne 
wylewy i powodzie. W wyniku suszy i 
braku pożywienia, zgórą trzy miljony 
ow iec zginęło.

—  Nad Madras przeszła gwałtowna  
trąba powietrzna, która pociągnęła za 
sobą 300 ofiar śm iertelnych. Liczba b ez
dom nych jest bardzo wielka. Uniwersy
tet Annamazi w Tschidam baram  u legł 
całkow item u zniszczeniu.

K R O N I K A .
KALENDARZYK

P ią te k  22 g ru d n ia .  H o n a r a t a  m.
W s c h ó d  s ło ń c a  o g. 7.42 Z a c h ó d  g. 15 42

Nocne dyżury apteK.
W  n o c y  z c z w a r tk u  n a  p ią te k ;  I I I  A le 

ja, N a ru to w ic z a .
W  nocy  z piątku na s o b o tę :  Ą le ja ;  W i e 

lu ń sk a .

Zaprzysiężenie posła  Wojnar- 
Byczyńskiego. Na najbliższem  posie
dzeniu Sejm u odbędzie się  uroczyste 
zaprzysiężenie now ego posła ziem i czę 
stochow skiej p. Stefana Wojnar-Byczyń- 
skiego.

Jak wiadom o poseł Byczyński wcho
dzi do Sejm u w m iejsce zm arłego ś. p. 
posła Piekarskiego.

Urzędowanie w m agistracie 
przed świętam i. Urzędow anie w ma
gistracie w sobotę 23 bm. trwać będzie  
tylko do godz. 10 rano.

Urzędowanie w Komunalnej Ka
sie Oszczędności pow iatu  Często
chowskiego. W wigil ię Bo żego  N a r o 
dzenia ,  t. j. w s o b o t ę  dn ia  23 grudn ia  
K. K. O. c z y n n a  będz ie  tylko do  godz.  
10 rano.

Kolej i urzędy adm inistracyjne 
W czasie św iąt. W  myśl  za rządzen ia  
M inis te rs tw a  Spr .  Wewn . ,  u r z ę d o w a n ie  
w s o b o tę  t rw ać  bę dz ie  w e  wszys tkich  
urzędach ,  podle g ły ch  M. S. W.,  do  g. 
12. N o r m a l n e  u r z ę d o w a n i e  rozpoczę te  
będz ie  we  ś r od ę  27 b m.

Na m o c y  za rządzen ia  Minis te rs twa  
Komunika c j i  na okre s  świą t  B oż e g o  Na 
r od zen ia  ruch  t o w a r o w y  n a  ko lejach  
polsk ich  p rz er w any  będz ie  w czas ie  od 
g. 18 w s o b o t ę  23 b m.  d o  g. 6 rano  
we  w to re k  26 b. m.

W  t y m  czas ie p r z e w o ż o n e  b ę d ą  tyl 
ko przesyłki  poś p ie szne ,  żywe zwierzę ta 
i ł adunki ,  u le ga j ące  sz y b k ie m u  psuc iu .

Jutro  osta tn i dzień nauki w szko 
łach. Jutro w piątek 22 b. m. odbędzie  
się  we w szystkich szkołach rozdanie 
św iadectw .

Ferie rozpoczynają się  w sobotę i 
trwać będą do niedzieli 14 stycznia  
w łącznie.

Częstochowianin członkiem z a 
rządu Pol. Zw. Tenisa Stołowego.
Na zwyczajnem  walnem  zgromadzeniu  
P.Z T.S. w Łodzi dokonane zostały wy
bory nowych władz Związku. Do zarzą
du m. in. w szed ł delegat częstochow sk ie  
go okręgu p. A. Horowicz.

Sylwester w „Ognisku Obrony 
Niepodległości". Po protektoratem p. 
starosty E ustachiew icza, gen. Dąbkow- 
skiego, kom M ackiewicza i posła dr. T. 
Biluchow skiego, Stow . Pracy Społeczno- 
W ychowawczej im. Marsz. P iłsudskiego, 
urządza w n iedzielę 31 grudnia r. b. w 
salach Ogniska 3 ci doroczny W ieczór 
Sylwestrowy.

Komplet gospodyń składa s ię  z sp e
cjalnie zaproszonych pań, które dokłada
ją starań wspólnie z zarządem  Stowarzy  
szenia, by zabawa ta, podobnie jak w 
latach poprzednich, wypadła nader im 
ponująco. _

P oczątek balu o godz. 22 ej. Strój 
w ieczorow y. W stęp tylko za zaproszenia
mi Ceny biletów  dia pań 2 zł., dla pa
nów 3 zł. Gmach ogrzany. 3 orkiestry. 
Bufet restauracji „ Savoy“.

iiD źw ięk ow y C T V f  0\UY  
Kino - Teatr D 15 1  1

" D z iś  i dn i  n a s t ę p n y c h  
W ie l k i  f i lm  n a m ię tn o ś c i ,  m i ło śc i  lu d z 

k ie j  i z a z d r o ś c i  p. t.

ZGUBNY C Z A R
(PRZEDWCZESNA MIŁOŚĆ)

W ro lach  g łównych:  g e n ja ln a  z ło to
wło sa  Mirjam Hopkins i dem on ic z -  

ny Jack La Rue
N ad p r o g r a m .  Pod. Dźwięk. Paramount*!

Kino - Teatr „Atlantic"
W celu  dokonania  ostatn ich  prób  
now ozałożonej instalacji dźw iękow ej
od środy 20 bm. k in o tea tr  nie 
czynny —  w n ied z ie lę  24 grudnia  

r. b. o  god zin ie  12.30
WS PANIAŁ A

P REMJ  ERA
DŹWIĘKOWA



Celowa inowacja. Znajdujący się 
przy ul. Lub lin ieckie j, 3-go M aja i Jas
nogórskiej, tuż obok komendy policji, za 
kręt, niebezpieczny dla ruchu kołowego, 
a *'m* ,zarz^dzeniu Tymczasowego Zarżą  
du M iasta, zostanie usunięty w ten spo
sób, że ścięto narożnik parku 3 M aja  i 
uzyskano w ten sposób znacznie posze
rzoną jezdnię.

Furmani „Jedności" będą uzbro 
Jęnl w rewolwery. Z a r.ą d  Spółdzieln i 
„Jedność , ze względu na to, że fu rm a
ni rozwożą towary nawet na krańce mia 
sta, najczęściej w nocy, kiedy ulice nie  
są dostatecznie oświetlone, wystąpił do 
odnośnych w ładz z prośbą, o wydanie  
zezwoleń na uzbrojenie furm anów w re 
wolwery.

Jako motywy wysunięto liczne w  os
tatnich wypadkach kradzieże pieczyw a i 
innych artykułów  żywnościowych z fu r 
gonów „Jedności".

na,z  L°*®wa" ,a Prem*i w Komunał 
Oszczędności powiatu 

Częstochowskiego w Częstochowie.
na książeczki następują-

* J ! 2 78 5250  5291 5310 53135328 5354 5628 5635 5640 5652 5820  
5862 5863 5986 5993 5995 6020 6021 
6022.
„  N ^ c d y  Otrzymały JM&JVfe: 5251 5310  
j j I  7.

„S Ł  O W  0 «

CUKIERNIA ZIEMIAŃSKA I
3.

P O LE C A  N A  ŚW IĘTA
II A leja 28, ta l. 20-72

W

Z teatru kameralnego.
Dziś, w czw artek n ieodw ołalnie po 

raz ostatni m isterjum  Strindberga —  
„A dw ent w inscenizacji i reżyserji dyr. 
Galla, w wykoniu całego zespołu teatru  
z udziałem  p. Dory Kalinówny.

Początek punktualnie o godz. 20-te j 
Ceny norm alne. Z n iżk i i abonam enty  

ważne.
B ile ty  wcześniej do nabycia w księ-

!d rn! ^ ' ?oW ęCki * s ka* a w kasie teatru  od godz. 19-tej.

niecTyJiytkek' * niedziel<? teatr
W  przygotowaniu w ielka rew ja hu

moru pt. „Częstochowa sza le je” z udzia-

A r T ' 1 i?r y «„Ka,!i,nÓWny’ Iny Benity, A. B alcerzaka, W . W ojteckiego i innych.

Skrytki domowe nie zabezpie-
k i f t l P fZ e d  * ło d Z ie J a m l. N ie jedno 
krotn ie poruszaliśmy sprawę przechowy  
wania. oszczędności w dom u, wykazując  
przykre skutki tego rodzaju lekkom yśl
nego postępowania. Kroniki policyjne  
dość często notują wypadki kradzieży

S  i L  Z r° Zmaitych sferytek domo- 
Z i 2 ’ " d r ę  w m niem aniu posiadaczy 
większych lub mniejszych oszczędności, 
zabezpieczają przed stratą tychże

Najpewniejszą lokatą oszczędności
um !es2.czenie *< * w specjalnie do 

tego celu istniejących instytucjach, np 
w Kom unalnej Kasie Oszczędności, g w f ’ 
rantującej całym  swym m ajątk iem  bez
pieczeństwo wkładów. Lokata taka przy
nosi nadto, od wpłaconych sum, odpo
w iednie odsetki. H

Sądzim y, że do tego przekonania do
szed ł p. Eugenjusz Bocheński, którem u
k l l ^ f i n n 1 złoozyńcy skradli wczoraj o- 
koło 600 z ł  w gotówce, przechow ywa
nych w szufladzie komody.

pierniki miodowe, ozdoby choinkowe jak to 
pierniczki ozdobnie szprycowane, konserwy 
cukrowa, owocyki marcepanowe i t. p.
C I A S T A :

placki, babki, strucle makowe, pistacjowe, 
orzechcowe, pęczowe i migdałowe, jak 
również wykwintne torty. —  ___
W szystko w łasnego w yrobu  —  pierwszej jakości.

Ceny konkurencyjne I -  _  Ceny konkurencyjne I

— --------------

Szereg korzystnych zmian
ubezpieczeniu pracowników umysłowych.

l A r a l n n a  D ~  J  _  t v a * • ł  ^Uchwalona przez Radę M inistrów  
zm iana rozporządzenia o ubezpieczeniu  
pracowników umysłowych zaw iera kilka  
szczególnie dla ubezpieczonych korzyst' 
nych postanowień.

P ro jekt zalicza do pracowników um y
słowych dozorców górniczych, przez co 
um ożliw ia im  nabywanie uprawnień em e
rytalnych również z Z .U .P .P .

Zw olnienie od obowiązku ubezpiecze
nia w Z U P U . pracowników instytucyj 
publiczno prawnych z w yjątkiem  funkcjo  
narjuszów państwowych i pracowników  
przedsiębiorstw państwowych —  jest 
m ożliw e tylko pod w arunkiem  zapew nie
nia tym pracownikom —  poza św iadcze
niam i em erytalnem i —  także świadczeń  
na wypadek bezrobocia.

Specjalne znaczenie m a przepis pro
jektu, wprowadzający łączenie  upraw
nień em erytalnych przy przechodzeniu  
z ubezpieczenia w jak ie jko lw iek  instytu
c ji em erytalnej do innej instytucji. P rze 
pis ten nie odnosi się tylko do przeka
zywania składek za funkcjonarjuszów

państwowych, zagadnienie to bowiem  
reguluje ustawa em erytalna dla funkcjo- 
narjuszów państwowych.

C harakter pewnego ograniczenia do
tychczasowych uprawnień m ają prze
pisy o zm niejszeniu renty starczej w 
przypadkach, gdy ubezpieczony pracuje  
zarobkowo, a nie przebył w ubezpiecze
niu 30 at, oraz przepisy, uzależniające  
wysokość jednorazowej odprawy od 
długości okresu ubezpieczenia przez wy- 
sokość tych odpraw ulegnie zm ianie  

Redukcja rent starczych —  jeżeli u- 
prawniony pracuje, która ma wejść w 
życie, według projektu, dopiero w pewien  
czas po wydaniu ustawy, jest uzasadnio
na oczywistem i względam i społecznem i 

Dalsze zm iany m ają na celu popra
w ienie w ielu przepisów dotychczasowych  
pod względem  prawnym, bardzie j rac jo 
nalne ujęcie różnych kwestyj technicz  
nych i prawno ubezpieczeniow ych, us 
prawnienie orzecznictw a w tym  zakre
sie i t. d.

hczności łagodzące, skazał oskarżoną na 
m iesięcy w ięzienia z zawieszeniem  na

dowych Walnia)'ąC j4 przytem  od opłat są

Sprawa o złamane żebro. M ie 
szkanie przy ul. Focha 32, stało się w 
dniu 13-go września ub. roku widownią  
skandalu m ałżeńskiego, przypieczętowa  
nego rękoczynam i. M arjan  K ołodziejczyk, 
uzzędm k kolejow y, zap łonął afektem  do 
b. pracowm czki Kasy Chorych, p. B oro
wej , „a  tle  tej bolesnej, acz pospolitej

małżeńskayWłi,Zała S'ę gw altow na k łó tnia

• Poni.ewaz w sprawę tę w trąciła  się 
siostra i szwagier zdradzonej żony, kłó-

,P5ZeSZ^a w w ielką b ijatykę, w cza- 
dno żebro Zle)czyk0vvi złam ano je-

W  dniu w czorajszym  sąd, pod prze
w odnictw em  sędziego Chrapowickiego, 
rozpatryw ał tę aferę m ałżeńską. Pow ó
dztw o cywilne wnosił mec. Paciorkow- 
ski, bronił mec. M ężnicki.

Po przesłuchaniu szeregu świadków, 
okazało się, że K ołodziejczyk m ia ł już 
poprzednio złam ane żebro, tak, że bar- 

zo ła tw o  było j e naruszyć powtórnie, 
tem bardzjej, że po otrzym aniu tego, jak 

y się zdaw ało cielesnego obrażenia f i
zycznego, K ołodziejczyk zdem olow ał ca 
łe  m ieszkanie.

Biorąc powyższe pod uwagę, Sąd 
skazał Pelagję K ołodziejczyk, je j siostrę 
A ntoninę N aw rocką, oraz m ęża je j Fran 
Ciszka Nawrockiego po 6 miesięcy w ię 
zienia z zaw ieszeniem  na la t trzy, oraz 
na zapłacenie kosztów sądowych.

Tania wyprzedaż gwiazdkowa Ili

MAGAZYN GALANFERYJNY

B. G E W E R C M A N
A L E J A  N r . 30.

W ie lk i wybór wszelkiego rodzaju  w e ł
ny i a rtyku łów  W. M C , pończoch, 
skarpet, rękaw iczek, b ie lizny dam skiej 

oraz p r/ybo rów  do szycia i haftu . ’

wl W  t  I * 1 J *rZ y  P ra C y  Robotniko
w i y h  ?S tradom ” Tom aszow i 
W ilczyńskiem u wskutek nieuwagi robot
nika Kręblewskiego spadło żelazo 100  
kilogram ow e na nogę, powodując d o tk li
we obrażenia.

« « « Pł° SZ|t0d0W anemu P °m °cy u dzie liło  pogotowie.

UftKsr ..PAN" ( tta irze i. I M  " u  a k le  go 16).

Dziś i dni następnych 
P odw ó jny  p r o g r a m .

Z E M S T A  S Z E J K A
czyli MIŁOŚĆ na PUSTYNI

Oraz drugi program  
sensacyjna komedja p. t.

Jim złodziejaszek
w  ro1' g łów ne j: Mikołaj Hymski

Skład artykułów technicznych
„ T E C H N O  P O L “

Sp. z ogr. odp.
Częstochowa, Piłsudskiego 7

Poleca artykuły  techniczne, wodociągo
we, sanitarne, urządzenia łazienkowe. 
RADJO. BATERJE A N O D O W E

Ładow anie akumulatorów.
Tanie lampy radjowe.

Wieczór odczytowy P O. W. —
0 8odz- J 9 -te j punktualnie, w  

? a y M iejskiej (Dąbrowskiego 14) 
odbędzie się w ieczór odczytowy Zw iązku  
Peow iaków z następującym programem:

1) „Kultura a cyw ilizacja” —  wygłosi 
p. Zygm unt S im on.

2 ) „Legendy Bożego N arodzenia w 
™ rat™ ,  Z a chodu” —  wygłosi p. prof. 
Adam  M iller.

W stęp bezpłatny.

Zmarł na wozie z choinkami.
D o C zęstochow y w ióz ł pe łną fu rm a n kę  
cho inek  m ieszkan iec w si f lle ksa n d rja  
o tam sław  Rykała. W idoczn ie  jednak  nie 
danem  m u b y ło  ch o in k i sprzedać i 
w róc ić  do dom u  z p ie n ię dzm i, bo k ie 
d y  znalaz ł się na ul. Bór, nag le  poczu ł 
się ź e i w  k ilka  m in u t po tem  zm arł. 
Z w ło k i R yka ły  um ieszczone zosta ły  w 
ko s tn icy  szp ita la  Panny M arji.

Zamach samobójczy, w ce lu  sa 
m obó jczym  nap iła  się w czora j esencji 
o c tow e j 23-Ietn ia Józefa  K o łodzie jska, 
rob o tn ica . Zam ach spostrzeżono w porę 
i dz ięk i na tych m ia s to w e j pom ocy d e 
na tkę  zdo łano ura tow ać. P rzebywa ona 
w szp ita lu  na ku ra c ji. Przyczyną roz
paczliw ego k ro k u — niechęć do życia.

Za co aresztowano komornika 
w Krzepicach?

Przed dwoma dniam i donosiliśmy o 
wykryciu nadużyć, popełnionych przez 
kom ornika W itkowskiego w Krzepicach, 
który w zw iązku z tą sprawą na polece
nie w ładz prokuratorskich został aresz
towany i osadzony w w ięzien iu .

Przeprowadzona bezpośrednio po a- 
resztow aniu W itkowskiego rew izja  w kan 
ęelarji kom ornika w ykazała w ie lk ie  na
dużycia.

xnn0>^azało s,ie” że w kancelarji brakuje  
300  akt urzędowych, które w ta jem niczy  
sposób zawędrow ały do m ieszkania jed 
nego z tam tejszych kupców i tam  je po 
lic ja  w czasie rew iz ji odnalazła. Zapy- 

•uy„ ? . . 0Śni e powyższej sprawy kom or- 
w iedzi' s n*e dsd konkretnej odpo-

Stw ierdzono również w ielk ie  naduży

cia, polegające na tem , że kom ornik in 
kasował ściągane na drodze egzekucji 
pieniądze i n ie  w p łaca ł p ieniędzy tych  
ani do kas skarbowych, ani n ie zw racał 
w ierzycielom .

Dokładna wysokość nadużyć do tei 
pory nie została jeszcze ustalona, w ła 
dze prowadzą bow iem  w tej chw ili re
w izję  ksiąg i dokładna suma da się wów  
czas określić.

Aresztowanie komornika stanowi w 
Krzepicach sensację dnia

Wykryeie tajnej fabryki droź» 
azy. Na terenie Częstochowy i Z a głc 
bia przez pewien okres czasu znajdowc 
ły  się w sprzedaży drożdże fałszywe v 
opakowaniu i banderolach firm y A rku-
Iw n T  D...P°siadajQcej drożdżow nię  
swoją w P ilicy. v

Urzędnicy brygady kontroli skarbo
wej w Częstochowie po dłuższych * wy
wiadach, wykryli potajem ną fabrykę  
drożdży w pow. olkuskim , w której od-

im 0 SIę ^a ŝzowaAie drożdży.
W łaścicielam i „fabryk i” są: Chana 

Dancygier oraz Tauba Laja Szklarz.
ił ”w i  V skonfiskowano 25

kg. kartoflanej m ąki, klórą dodawano do 
drożdży , 72 kg. gotowych już drożdży. 
Zakwestjonowano również podrobioną 
pieczątkę firm y Arkuszewski.

Świadome macierzyństwo! P o
m im o, że ciągle tyle pisze się i m ówi o 
„swiadom em  m acierzyństw ie” iest iesz 
cze w iele kobiet, które, niestety, nic o 
tern nie wiedzą. Przychodzą więc na 
świat „n iepotrzebne” dzieci, których  
m a.k i zmuszone są wyrzec się, a potem  
to wyrzeczenie, które samo w sobie iest 
ju z  karą, odpokutować.

Jedno z takich dzieci znaleziono w 
dniu 5 września ub. r. obok sierocińca. 
Jak się okazało z przypiętej do pow ija
ków dziecka kartki, m atka G ertruda W ie  
czorek, la t 28, z zawodu praczka, m ając
i UZj i f f n°  dzieck°» a nie mogąc zdobyć 

.? . w. na utrzym anie drugiego, podrzu  
ciła je , licząc na opiekę społeczeństwa.

Pociągnięto ją za to do odpow iedział 
ności sądowej. Oskarżona do winy przy- 
znała się, Sąd, biorąc pod uwagę oko-

Nowoczesne fotografje  
o t r z y m a s z  ty lko

"F2*2 „SZTUKA"
l-sza  A le ja  Nr. 12, 
t e l e f o n  21-79

Do akt Nr. Km, 1984-1933 r.

Obwieszczenie.
Komornik Sądu Grodzkiego w  Czesto- 

chowie, 2-go rew. Józef Solarczyk żarn. w  
Częstochowie p rzy  ul. Gen Dąbrowskiego  
Nr. 12, na zasadzie art. 602 K.P.C. obwiesz- 
cza, ze w dniu 9 stycznia 1934 r. od 
godz. 10 rano odbędzie się 'licytacja publicz 
ruchomości, w Częstochowie przy u jjjy  
Panny^ M arj, Nr. 33, składających się z 
dwudz ies tu  f lakonów wody kolońskiej wag. 
1 kg. p i ęedz >?ciu flakonów w o d y  koloń- 
sk.ej W v g  1 ; r . _  150 gr„ dziesięć tuzG
now mydeL- pięć tuzinów  pud. pudru
s,1, m /s f o y iaCZ7  oszacowanych na łączną sumę 810 zł., które można oglądać w dniu 
licytacji w  miejscu sprzedaży, w  czasie 
wyżej oznaczonym.

Częstochowa, dn, 13 grudnia 1933 r.
Komornik J. Solarczyk.

W  drugim term inie. Doakt Nr. Km, 1950-33.

Obwieszczenie.
Komornik Sądu Grodzkiego w Czesto- 

w ieWu! W W' I 'S ° ’ zamieszkały w  Częstocho
602 K  p T a3Zy,D g f0 n a . 67’ n a  o s a d z ie  a r t .
1933 r- h "8},asza. z® w  dniu 29 grudnia 
ni ,od g °df lny 10 w  Częstochowie przy  
ul A leja Kościuszki 14, odbędzie się pub
liczna licytacja ruchomości a mianowicie- 
biurka mahoniowego, szafy, bibljoteki tap
czanu, stołu okrągłego, urządzenia salonu
tv c h T t Ir ny * na ,łąC?Ilą lsum« 4500 złotych które można oglądać w  dniu licytacji w
nym.scu sPrzedaży w czasie w yżej oznaczo

Częstochowa, dn. 19 grudnia 1933 r
Komornik Mackiewicz.

B iu ro  D z ie n n ik ó w  i O g ło s ze ń

„ R E N O M A "
wł. MARJAN ŻUKOWSKI 

Częstochowa, Aleja 21, tel. 2448
PRZYJMUJE: Ogłoszenia do wszystkich
POI F ra "  n i ° WyM̂  ' zagran>cznych. HOLtCA: Dzienniki i czasopisma krajowe

sSyPRofazAJE! ^ " t y t o n i o w e ,  papierosy, oraz znaczki stemplowe, pocztowe,

SPRZEDAJE b n e tru .g fowPe i missigczne 
autobusów miejskich.

OBSŁUGA SZYBKA I SOLIDNA.
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Wkrótce w Kino LUNA

Ostatnia Eskapada 
polski dźwiękowiec

Po hucznej libacji na 2 
lata więzienia.

Na wokandzie sądu grodzkiego zna
lazła się niecodziennie spotykana spra
wa, której głównym bohaterem jest wie
lokrotnie już karany za różne kradzieże, 
Feliks Gozdwan, który w marcu b. roku 
skradł we wsi Przegorzała, pod Krako 
wem, parę pięknych koni wraz z uprzężą 
i wozem, którym przybył do miejscowo
ści Zrębice. Tutaj zainstalowawszy się 
wygodnie, wszedł w kontakt z miejsco
wymi wieśniakami, którym za opłatą wy 
najmował swój zaprzęg do wszelkiego 
rodzaju robót polnych.

Z usług Gozdwana korzystali miesz 
kańcy Bukowa i Przymiłowic (gmina Ol
sztyn) A ponieważ właściciel konie swo 
je niezbyt dobrze karmił, przeto w krót
kim stosunkowo czasie zmieniły się one 
w istne szkielety.

Ten stan rzeczy spowodował, że Go
zdwan podarował jednego konia znajo
memu gospodarzowi, a drugiego sp rze
dał za 5 złotych i za pieniądze uzyska
ne ze sprzedaży uprzęży wyprawił liba
cję na pożegnanie Zrębie. Specjalnie za
angażowana muzyka ochoczo przygrywa
ła gościom do samego rana.

Kiedy wypito już wszystką wódkę, 
Gozdwan w swem przemówieniu, zwróco 
nem do współbiesiadników oznajmił, że 
na zawsze opuszcza te strony i prosił, 
by odprowadzono go do granic wioski. 
Chłopi podchmieleni wódką i wdzięczni 
za ucztę, dla nich wyprawioną, wozem, 
który sami ciągnęli, przewieźli Gozd
wana.

Nieszczęście chciało, że Gozdwanem 
zainteresowała się policja, która ujaw
niwszy kradzież, jakiej dopuścił się on, 
osadziła go w areszcie.

Sąd grodzki skazał go za kradzież 
koni na dwa lata więzienia.

Życie w rozkoszy z... rozkoszy.
Życie dozorcy dom ow ego nie jest usła
ne różami— to fakt. W dzień ciężko pra 
cuje, w nocy nie m oże się wyspać, bo 
go ciągle budzą dzwonki spóźnionych 
lokatorów, którzy w tych ciężkich cza
sach najczęściej nie m ają  drobnych na 
zapłacenie. Dozorca dom u przy ul. St. 
Rynek 25 Aleksander Celt postanowił 
ułatwić sobie życie i wraz ze swęmi 
córkam i Józefą, lat 25 i Władysławą, 
lat 31, zaczął wynajm ować swoje miesz 
kanie „na godziny” przygodnym  p ar
kom. Być może, że zrobiłby na tern 
m ajątek  i wynalazłby m etodę  walki z 
kryzysem, gdyby nie doniesienie do 
władz policyjnych jednego z jego „kii-

W  sali  Kina „LUNA 4 6

We czwartek 21 i p iątek 22 grudnia g l l C f r C f  n O W O r Z V l  O i W i  
  ,  — — — o godz. 5 i 7 wiecz._  ■ ■ ------------------

o godz. 9 i pół w ieczorem

Józef w Egipcie
Nad program: KOL - NIDREJ

Kawiarnia -  M. Rozencweig
I I  A l e j a  18, t e l .  2 3 -3 4 .  
podaje do wiadomości,  że 

przyimuie w szelkie obstalunki św iąteczne w zakres cukrownictwa 
i piekarstwa w chodzące.

Poleca również po cenach zniżonych: 
p i e r n i k i ,  s t r u c l e ,  b a b k i ,  t o r t y  i  p i e c z y w o

UWAGA!!! NA GWIAZDKĘ!!W y tw ó r n ia  p a r a s o l i

S.  Gf t  U B i N E R
po l ec a  w wi e lk i m w y b o r z e  n a j m o d n i e j s z e  parasole w s z e l k i e g o  r od z a j u .

P r z y j m u j e  r ó wn i e ż  reperacja pa  c e n a c h  znacznie zniżonych.

w Częstochowie l-sza Aleja S 
w  podwórzu na prawo.

N A  G W I A Z D K Ę .

Największy i najtańszy wybór zabawek
oraz parlofony, gramofony i płyty ostatnich nagrań poleca po cenach

KONKURENCYJNYCH

firma E. P U C E K  II Aleja 19.
Reperacje gramofonów na miejscu. Nadeszły kolendy.

en tó w ”, którego w tym  lokalu okradzio- Z RADOMSKA.
W ten sposób rodzina Celtów sta- 

dniu wczorajszym przed sądem

Ml  „LOKATOR" 12
poleca p rzy jem ne podarki na święta 
w postaci perfum  o najm odniejszych 

zapachach  oraz wody kwiatowe. 
Również wyroby stalowe i księgi handlowe 

po cenach zniżonych.

nęła w ------  ---------
okręg, który, biorąc pod uwagę dotych
czasową niekaralność oskarżonych, wy
dał wyrok skazujący ich na 6 miesięcy 
więzienia z zawieszeniem na lat 3.

Kradzież drzewa. Nuchymowi 
Fiszlewiczowi (Brzeźnieka 7) nieznany 
złodziej skradł ćwierć m etra  drzewa o- 
pałowego, wart. około 5 zł.

Poszkodowany o powyższem zgłosił 
policji, która wszczęła dochodzenie,

Nr. Km. 929/33.

Obwieszczenie.
Kom ornik Sądu G rodzkiego  w  C zęstoch o  

w ie  re w ir u  I-go u rzęd u ją cy  w  C z ę s to c h o 
w ie  przy  ul. W asz y n g to n a  pod Nr. 67 na  
za sa d z ie  art. 679 K.P.C. o b w ie s z c z a ,  ż e  w  
dniu 31 s tyczn ia  1934 r. od godz. 10 rano, w  
sali p o s ie d z e ń  S ąd u  Grodzkiego w C z ę s t o c h o  
w i e ,  o d b ę d z i e  s i ę  sp r z e d a ż  
z p u b liczn ej  l icy tacj i  n ie r u c h o m o śc i  m ie j 
sk iej  sk ład ającej  s ię  z  placu, ogrodu o w o -

W  krotce w Kinie LUNA

W Cieniu Krzyża
wotnej, jaką jest czystość ciała?

M amy wrażenie, że nie! J e s t  tu  ch y 
ba tylko niedbalstwo z naszej strony. 
Nie m ożem y bowiem uskarżać się na 
kryzys.

Dzięki o b ecn em u  komisarzowi p. 
Wł. L andeckiem u, opłaty w łaźni 
zmniejszone zostały do m inim um , D o
wodem  tego  obecne  ceny, które p rzed
stawiają się następująco: w a n n a— 1 zł., 
prysznic z parą — 40 groszy. Ze wzglę
du na ogólny kryzys finansowy, a w 
związku z tern i b e  r o b o c. i a 
—, dla pozostających bez pracy poczy
nione zostały ulgi, dzięki k tórym  bez
robotni płacą za prysznic z parą tylko 
20 gr., a młodzież szkolna — 10 gr. 
J e s t  to cena tak  przystępna, że wszys
cy powinni z niej skorzystać. ,

A teraz zastanów m y się nad równie 
poważną sprawą. Czy Zarząd Miejski 
przy takiej frekwencji, jaka  jest obec
nie, będzie mógł u trzym ać łaźnię? Pra
w dopodobnie nie! 1 ostatn io  dochodzą 
nas słuchy, że spraw a ta wchodzi na 
porządek dzienny obrad Zarządu Miej
skiego, gdzie ma być definitywnie za
łatwioną. Załatwioną w tern zrozum ie
niu, że jeśli nadal będzie trwać taki 
s tan  (frekwencja zaledwie 1 p rocen t)— 
to łaźnia zostanie zamknięta!!

Czyż na to klęską jest bezrobocie? 
Czy potrzebną nam  jest d ruga w po 
staci chorób, powstałych w skutek b ru 
du? Będziemy wyrazem opinji, jeśli od 
powiemy: nie! Tak dalej być nie może. 
P am ię ta jm y o tern, że w zdrowem c ie
le — zdrowy duch!

D bajmy o hygienę, bo ona jest j e d 
ną z podstaw  naszej egzystencji. A wa 
runki jej w ypełnim y przez zachowanie 
czystości ciała, którego należyte u trzy
m an ie  ułatwia n am  nasza łaźnia m iej
ska, postawiona obecnie  na wysokości 
zadania.

We własnym więc in teresie  jest za 
wszelką cenę  utrzym ać tę  placówkę 
zdrowia, nie pozwolić jej upaść przez

— Dr. Maślanka dyrektorem szpi 
tala miejskiego w Grudziądzu. Do
tychczasowy dyrektor szpitala św. Ale
ksandra w Radomsku, p. dr. Maślanka, 
został zaangażowany na dyrektora szpi
tala miejskiego W Grudziądzu ^ n i e d b a l s t w o .  Uczynimy to  wtedy

Nowe stanowrsko obejmie z dniem ™  ] jmniej raz J  ty g o d n iu  od-
1 stycznia roku przyszłego. w ildz im y łaźnię, a dzięki niej odśwje-

— T L I  W Radomsku. W dniu 14
b.m. w sali Związku Strzeleckiego odby 
ło się organizacyjne zebranie robotni
ków, zatrudnionych w tutejszych fabry
kach i warsztatach przemysłowych, m a
jące na celu założenie w Radomsku Zw. 
Związków Zawodowych.

Po wysłuchaniu wygłoszonych przez 
delegatów przemówień, zebrani postano
wili jednogłośnie zorganizowanie i przy
stąpienie do ZZZ.

żymy ciało nasze, co w następstw ie 
wpłynie na pogodę ducha, a najwięcej 
na nasz stan zdrowotny.

— Koncert na rzecz Komitetu 
Obyw. Niesienia Pomocy Doraźnej 
dla Bezrobotnych. W ub. poniedzia
łek w sali „Kinemy" zastał urządzony 
koncert staraniem Miejsk. Kom. Obyw. 
Niesienia Pomocy Doraźnej dla Bezro
botnych w Radomsku.

Na całość koncertu złożyło się m. in. 
występ laureata prof. Kucharskiego, który 
odśpiewał „Znaszli ten kraj" — St. Mo-

— Odczyt dr. Lubelskiego. W dn.
5 stycznia 1934 r. o godz. 16.30 w sali oaąpiewai „z#iiaazu ton maj a . .  . »w
Rady Miejskiej, z okazji „Tygodnia Prze niuszki, „Barkarolę" — J. Galla i „Mat

sk lej  sk ład ającej  s ię  z placu, ogrodu o w o -  ciwgruźliczego” zostanie wygłoszony tinata" -  R. Leoncavalli przy akom-
c o w o  w a r z y w n e g o  i b u d y n k ó w  p o ło ż o n e j  przez dr. Lubelskiego odczyt na tem at panjamencie p. Cywińskiej; uczemce
w C z ę s to c h o w ie  p rzy  ui. K ied rzy ń sk ie j  37, gruźlicy dla uczniów wyższych klas miej szkoły powszechnej im. M Ki 
p o w ie c ie  c z ę s to c h o w sk im ,  ^ w o je w ó d z t w ie  scowych gimnazjów. . . .  i t v . - : - -  - z —l-u;*

ZĘBY, koron y , ri ostk i — w p ra w ia  
L E K A R Z -  E M T Y S T A

U nikajcie  p arta czy  d e n ty s ty c y n y c h  gdyż  
im  n ie  w o ln o  dotykać s ię  pacjentów .  

(Dz. U st .  Nr. 54, poz .  474). 
B ro szu rę  w y ja śn .  — o trzym ać m ożn a  w  
księgarn iach , w  A dm inistr .  p ism a  „Czy-  
s t o ś ć “ lub od autora L e k a rz a -D en ty s ty  
MICHAŁA GREJNIECA w  C zęs to c h o w ie ,  

A leja  N. M. Pan n y  (I A le ja )  nr. 10.

Zakład fryzjersk i K atedralna 3-5 Jedliński  
zn iż y ł  ceny g o le n ie  20 gr.. s t r z y ż e n ie  

30 groszy .  ________________

mm gr. kosztuie pranie k o łn ierzyk a  z  p o 
i ł  ły s k ie m  w ie d e ń sk im ,  50 g r o sz y  od ko 
szuti sz ty w n e j  i r ó w n ie ż  staniałoi c z y s z c z ę  
n ie  gard ero b y . C h em iczn a  Pralna  „Krysz
tał"* ul. B erk a  J o se lew icza  Nr. 2.

Fryzjerka p. H a n k a  pracuje w  Zakładzie  
fryzjerk sim  „Sanitas", A le ja  7.

N ajp ięk n iejszą  i najtańszą fotografję  
ś lu b n ą  o trzym a sz  ty lko

w  FOTO „SZTUKA"
I-sza  A leja  12, t e le fo n  21-79.

it ie leck iem  ozn acz ,  po lic .  Nr. 37, a h ipot .  
2340 ob ejm u ją ce j  p o w ie r z c h n i  600.43 m e t 
r ó w  k w ad ra tow y ch , która stan o w i w ła sn o ś ć  
A n to n ie g o  i M ałgorzaty m a łżo n k ó w  S w iąć .  
N ie r u c h o m o ś ć  ta m a u rząd zo n ą  k s ię g ę  h i 
p o te c z n ą  w  W y d z ia le  H ip o te c z n y m  w  C zęs  
to c h o w ie .

P o w y ż s z a  n ie r u c h o m o ść  zosta ła  o s z a c o 
w an a  na su m ę zl. 10.000 S p r z e d a ż  zaś  
r o z p o c z n ie  s ię  od c e n y  w y w o ła n ia  t,j. od  
kw o ty  z ł .  7.500

L icytant, p rzy stęp u jący  do prze ta rgu , po  
w in ien  z ło ż y ć  r ęk o jm ię  w g o to w iź m e  w  
k w o c ie  zl.  1000, albo w  takich  p ap ierach  
w a rto śc io w y ch  bądź w  k s ią żecz k a ch  w kład  
k ow ych  instytucyj ,  w  k tórych  w o ln o  u m ie sz  
czać fun d u sze  m ało le tn ich ,  i ż e  p ap iery  w a r 
to ś c io w e  przyjęte  b ę d ą  w a r to śc i  3/4 c z ę śc i  
c e n y  g ie łd o w e j .  P rzy  licytacj i  b ęd ą  z a ch o w a  
n e  u s ta w o w e  w arunki l icy tacy jne ,  o ile do-  
d atk o w em  p u b lic z n e m  o b w ie s z c z e n ie m  nie  
b ęd ą  p od a n e  do w ia d o m o śc i  w arunki o d 
m ien n e ,  ż e  praw a o só b  t r z e c ic h  n ie  będą  
p rz eszk o d ą  do licytacji i p rzy są d zen ia  w ła s  
n ośc i  na r z e c z  n a b y w c y  b e z  z a s tr zeże ń ,  
j e ż e l i  o so b y  te  prze'd r o z p o c z ę c ie m  p rz e  
targu n ie  z ło żą  d ow o d u ,  ż e  w n io s ły  p o 
w ó d z tw o  o z w o ln ie n ie  n ieru ch o m o śc i  lub  
je j  c z ę śc i  od e g z e k u c j i  i ż e  u zy sk a ły  p o s 
ta n o w ie n ie  w ła ś c iw e g o  sądu, nakazujące  za  
w ie s z e n i e  eg zek u cj i  ż e  w  ciągu ostatn ich  
2-ch tygodni p rzed  l icy tacją  w o ln o  og lądać  
n ieru c h o m o ść  w  dni p o w s z e d n ie  od g o d z i
ny  8-ej do 18-tej, akta z a ś  p o s tęp o w a n ia  
eg ze k u c y jn e g o  m o żn a  p rzeg ląd ać  w  Sądzie  
G rodzkim  w  C z ę s to c h o w ie ,  p r zy  ul. A leja  
Nr. 51.

C z ęs to ch o w a ,  dn. 16 grudnia  1933 r.
K om orn ik  M ack iew icz .

W zdrowem ciele— 
zdrowy duch!

Kilka słów o łaźni miejskiej 
w Radomsku.

G odnem  uwagi jest zaznaczenie fak-

szkoły powszechnej im. M Konopnickiej 
odtańczyły „Taniec góralski"; duet: p. 
B. Heszkiewiczówna —■ fortepjan i p. 
N. Szklennik — skrzypce, odegrał „Sou- 
wenir" — Fr. Didla i „Anitę" Tempo 
di Valse — Bransena.

Z dalszej części należy wymienić wy
konany przez ucz. gimn p. J. Chomicz.

vjuiai.v,... a „ a a . jw— - ____ -_____  __  — obrazek sceniczny „Wiązka drzewa",
tu, do pew nego stopnia malokultural- gdzie zobrazowana została dola dzisiej-
nego, jakiego jesteśm y świadkami na  szego bezrobotnego, oraz „Wiązankę
gruncie naszego miasta. pieśni legjonowych" —  wykonaną przez

M amy tu na myśli naszą łaźnię zespół muzyczny im. St. Moniuszki pod 
miejską, z której, jak w skażem y poni- batu tą  p. Dawida.
żej, korzysta b. wiele osób. - W zakończeniu został wyświetlony

Staran iem  Zarządu miasta, łaźnia ta  dźwiękowy dodatek aktualności świa- 
została dostosow ana do ogólnych, naj- towej. 
niezbędniejszych potrzeb, tak pod wzglę 
dem  technicznym, jak i hygjenicznym.
Wiemy, że higjena jest podstaw ą zdro
wia ludzkiego, a te m sam em  wrogiem 
wszelkich chorób.

W iem y—jednak nie wszyscy wiemy!
J a k  wskazuje statystyka, frekwencja w 
jaźni miejskiej jest obecnie karygodnie 
mała.

Przypuszczalnie liczba mieszkańców 
naszych w aha się między cyfrą 25 do 
28000 osób.

Na tak  stosunkowo znaczną cyfrę, 
kąpie się ząledwie 1 proc. ludności.

Czyż napraw dę tak  mało m am y zro 
zum ienia dla nader ważnej kwestji zdro

Na ok res przedśw iąteczny  J

i  Sprzedaż w yrobów  fabryki I

ŻYRARDÓW
i innych

j  Marja Garbcówna §
1 l a d o m s K o ,  Reymonta 1. §
i  p o l e c i  w  w ie lk im  w y b o r z e :  p łó t -  ■ 
® na, r ęczn ik i ,  obrusy , firanki, |  

w e łn y  i t. p.

Sw etry ,  pulowery, rajtuzy i reformy gwarantowane czysto wełniane
po niskich cenach poleca pracownia Z. Q i i k s m a i l J B. Joselew icza  4
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D p ^ n n i A n  dobrego odbioru radjowego Q A n  i n i  1 SB^C w Częstochowie, I Aleja 10 ria lflllffSZ   to przyjdź do firmyBtAUJULUI\j  Telefon Jfi 24-76
i posłuchaj nowoczesnego 3-lampowego odbiornika fabryli NATAWIS ze stacjami KrótKofalowemi od 20 do 60 metrów. 

Na sKladzie posiadamy wszelkie materjały radjowe a taKże eieKtryczne. — WyKonywa instalacje siły i światła elektrycznego.

Z  Kamienicy Polskiej.
Nieznany okaz ptaka.

N i e d a w n o  p isa l i śmy o s c h w y ta n iu  
n ie z n a n e g o  p t a k a  na Ś ląs ku  Cieszyń-  
skiem,  p o c h o d z ą c e g o  p r a w d o p o d o b n i e  
z krain a r k t ycznyc h  i n o s z ą c e g o  na zw ą  
„ur ina tor  g l ac ia l i s”, dziś m a m y  do  z a 
no to w ani a  drugi  taki  w y p a d e k ,  T ym  ra 
zem p o d o b n e g o  p ta k a  z ł apa no  w Ka
m ie n ic y  Polskiej .

Kilka dni  t e m u  na  p o d w ó r k o  z a 
grody  Galla J ó ż e f a  spadł  p t a k  w ie lk o ś 
ci kaczki .  Uksz ta ł towan ie  jego  w s k a z y 
wało że jes t  p t a k i e m  wy b i tn ie  w o d n y m .  
Nogi,  po ło żon e  w s a m y m  k o ń c u  t u ł o 
wia,  nie pozwala ły  m u  po rus zać  się na  
lądzie.  □  nóg,  Składających się z t rzech  
palcy,  p o s i a d a ł  b łon y  p ł a w n e  U p ie rz e 
nie grzb ie tu  c ie m n o s z a re ,  p rz ech o d ząc e  
na g łowie w kolor  czarny .  Upierzenie  
brzu ch a  j asne .  Dziób  długi ,  ostry.  J a 
da ł  ty lko  ryby.  Po  ki lku d n ia c h  n i e 
właśc iwego od żywia n ia  zdechł .  Szko da ,  
bo  m óg ł  być  o z d o b ą  k tó re g o k o lw ie k  o- 
g ro d u  zoologic znego  w Polsce.

N i eżyw ego  w ypchał  p. Najn ig ie r  i 
w jego  p o s ia d a n iu  w s p o m n i a n y  p tak  
się  zna jdu je .

Akcja pomocy bezrobotnym.
K o m it e t  Nie s ie n ia  P o m o c y  B e z r o 

b o t n y m  rozpoczął  w u bi eg łym  ty g o d n iu  
r o zdaw ni c tw o  żywnośc i  w K am ieni cy  
Polskiej .  Racje  ży w n o śc io w e  sk łada ją  
się z m ą k i  żytniej ,  mą k i  Pszennej ,  s ło 
n iny  i c u k r u  P o d o b n o  w t y m  ty g o d n iu  
m a j ą  w y d a w a ć  węgiel .

Pozwol imy sob ie  na  t y m  mie jscu  
zwrócić u w a g ę  Kom ite tu  czy nie lepiej  
by  by ło s pr ow adz ić  węgie l  dla K a m i e 
nicy do  stacj i  Poraj ,  do  k tóre j  j es t  7 
k im.  niż do  C zęs t o ch o w y  o d d a lo n e j  18 
kim.  wszak  ten  węgie l  i t a k  przechodzi  
p rzez  Poraj .

Z KRAJU.
Tajny banK na 

NałewKach w Warszawie
200.000 złotych skonfiskowano 

. przy rewizji.
W  poniedz ia łek  po południu pol icja  

dokon ała  rewizj i  w mi esz kan iu  Kubina  
E d e l s t e in a  (w Wa rs zaw ie ,  ul. Na lewki  
15),  gd z ie  za trzymano k i lkanaśc ie  osób.  
P r z y  zatr zymanych  zn a le z iono  w ię k s z e  
s u m y  p i en i ędz y  w dolarach,  funtach  
sz te r l i n g a c h  i f rankach.  O g ół e m  odebra  
no  około 80.000  zł.

W  cza s ie  rewizj i  w miesz kan iu  E d e l  
sz ta jna  zna le z io no  w śc ian ie  pokoju  
sk ry t k ę ,  w  której  znajdowały  s i ę  w i ę k 
s z e  sumy  w dolarach z ł o ty ch ,  z łocie  i 
akcjach.  W szaf i e  w przedpokoju znajdo  
wał  s i ę  worek  ze  z ło temi  rublami ( o k o 
ł o  50 .000  zł. wartości ) .  W re sz c i e  w ka
s e t c e  że laznej ,  s t o jące j  za p iecem z n a 
le z io no  około 100.000  zł. w  g o t ó w c e  i 
akcjach.  Ogółe m zna lez iono  około 200  
■tys. zł.

Po sk oń czon ej  rew izj i  w sz y s tk ic h  za 
t r z y m a n y c h  p rzew iez io n o  autem  do U rzą  
du ś le d c z e g o ,  a zn a lez ion e  p ien ią d ze  zło  
żono tam do d ep ozy tu .

Na g ła  re w iz j a  wywoła ła  n ie s ł yc h a ny  
popłoch  na Nalewkach ,  gda ie  podobno  
i s t n ie j e  j e s z c z e  parę tak ich  zako nspir o
w a ny c h  „bank ów ”.

Przez zemstę 
za wydalenie z pracy
dokonał zamachu na majstra.

W y d a lo n y  z robót przy  budow ie t u 
nelu  ł in ji śr ed n ic o w ej  w W arszaw ie  r o 
botnik , Stefan  C ieś lick i,  m iał u razę  do 
nadzorcy , Jana C iec h a n o w sk ieg o  za  to, 
i ż  ten  wydał o nim złą  o p in ję .

K iedyś ,  gd y  C iechan ow ski znajdował  
s i ę  nad b rzeg iem  w ykopu, C ies l ió sk i  
p ch n ą ł  g o  n ie sp o d z ia n ie  z ty łu ,  w ten  
sp osób ,  że  C iechan ow ski spadł na pracu  
ją eą  w dole p o g łęb ia rk ę .  Gdyby nie  
szy b k a  orjentacja  pracujących  przy  po-  
g łę b ia r c e  rob otn ik ów , C iechan ow ski m óg ł  
by p on ieść  śm ierć ,  s e h w y ta n y  przez  
t ry b y .

S ta w io n y  przed sąd em  za u s i łow an ie

I P iękność nadają Ratujcie w łosy
wyroby m ag. W .  P a źd ziersk leg o

Krem „HALINA" Jti 1
i  u su w a  piegi, wągry, ż ó ł te  i c z e rw o n e  p lam y

Krem „HALINA11 NI 2
i d e a ln ie  p ie lę g n u je  c e r ę  u su w a  z m arszczk i .

Do nabycia w  Apt

1 Fabr. Chem. Kosm. „PP

U żyw ajc ie  b a ls am  zio łowy 
m ag. W .  P aźd ziersk lego .

Mń *1 u s u w a łu p ie ż ,  z ap o b ie  „■ BmIJ Jws 8 ga w y p a d an iu  w łosów

Ma ^ n̂’e farłja) u su w a
1 1 I t i O jj JW S ŚL s to p n io w e  siwiznę.

eKach i Drogerjach

SARMACHEMJA" Bydgoszcz.

NAJPIĘKNIEJSZA FORMA
życzeń świątecznych i noworocznych.
Dawny i piękny to zwyczaj: w dniu, 

w którym narodził s ię  Syn Boży, sym-  
boi w szech ludzkiej  m iło śc i  —  dzie lą  s ię  
opłatk iem  najbliżsi w rodzinie, a życzą  
so b ie  sz c z ę śc ia  i pomyślności-  przyjac ie
le i znajomi. |:W kilka dni p otem  s c h o 
dzi w mroki historji stary rok. I znów  
m yśl ludzka ogarnia p am ięcią  zas ięg  przy
jaciół,  znów ku nim ulatuje, życząc  im  
spełn ien ia  w szystk im  zam ierzeń .

Wyrazem tego  był u nas oddawna  
zwyczaj wysyłania p isem nych  d ow od ów  
pam ięci  do szerok iego  koła znajom ych  
i przyjaciół. Jednak od p ew n ego  cza  
su  ta forma życzeń  zaznała  pewnej re 
formy i to bardzo pięknie pomyślanej:  
p ołączyć  z tym aktem  przyjaznych u- 
c z u ć  —  dobry uczynek, u czc ić  sw ych  
znajom ych i przyjaciół nietylko s ło w em  
pam ięci ,  a le i datk iem  na rzec z  potrze
bujących pom ocy, zw iązać św ię ta  B o ż e 
go Narodzenia i N o w e g o  Roku z ofiarą, 
m ilszą  zapraw dę i potrzebniejszą, niż 
rozes łan ie  lis tów  z życzeniam i.

Czyż m ożem y sob ie  wyobrazić p ię k 
n iejszy sp osób  zad ość  uczynienia  tej n o
wej form ie życzeń  św ią teczn ych  i n o w o 

rocznych, niźli skromny ch oćb y  datek  na 
Fundusz Bratniej P o m o c y  Związku Leg-  
jonistów.

Rok, który n ieb aw em  rozpoczn ie  się ,  
uprzytamnia nam, że  już d w ad zieśc ia  
lat mija od chwili,  gdy na rozkaz W o
dza ruszyli legjoniśc i w bój, by w yw al
czyć  naszą n iep o d leg ło ść ,  byśm y m ogli  
św ię to w a ć  w wolnej, rozkutej z oków  
niew oli P o lsce .  Wielu z nich stera ło  
zdrowie, w ielu  p o zo sta ło  na c a łe  życ ie  
z p ięknem  kalec tw em , w ielu  jest  b ezr o 
botnych, obarczonych  rodziną, n iezd a t
nych jako inwalidzi do pracy.

P am iętać  o nich —  to moralny na
kaz. Bratnia P o m o c  Związku Legjoni-  
s tów  —  to jedna z n a jsz lach etn iejszych  
placów ek  ideow ej filantropii.

N iech  w ięc  każdy, kto zam yśla p rze
zn aczyć  ofiarę zam iast  życzeń  św ią te c z 
nych, ch oćb y  najskromniejszą, ch oćb y  
z ło tów k ę  w ynoszącą , uprzytomni sob ie  
przepiękny ce l.  U czyn i to niewątpliwie  
każdy były legjonista  Ale uczyni to też  
i każdy szczery  patrjota, ogarniając h e 
roizm  zasługi,  w niesionej w id e ę  n iep o
d leg ło śc i  przez Legjony Polsk ie .

zabójs twa  dosta ł  3 lata więz ien ia .
8ąd apelacyjny  zm n ie j sz y ł  mu karę  

do pół tora roku.

ZarobKi Kata Brauna.
Jak donosi  j e d en  z dzienników,  us

ta lone  zos tało  of icjalnie,  że  kat  Braun  
w ciągu osta tn ich  18 m ie s i ę c y  wykonał  
300  wyrok ów  śmierci .  Poni ewa ż  o t rz y 
muje  on po 100 zł.  od każdej  egzekucj i ,  
w ię c  po odl iczen iu  prowizj i ,  jaką płaci  
s w oim  pomocnikom,  uzb ierał  sob ie  ma-  
j ą te cz ek  w kwoc ie  około 20 000 zł. Obe 
cn ie  kat Braun kupił  sob ie  parce lę  i bu 
duje domek w okol icach Warszawy.

WilKi w KołomyjsKiem
wdzierają się już do izb.

Niejednokrotn ie  p i sa l i śmy już  o pla
dze wi lków,  dającej  s i ę  ogro mn ie  we  
znaki  ludności  ok o l i cznych  ws i  pow.  ko 
ł om yjs k ie go ,

We dle  nadchodzących  wiadomośc i ,  
s z c z e g ó l n i e  z Kosmacza,  osza la łe  z zim  
na i g łodu wilki  wkraczają  w sam śr o
dek ws i  w stadach,  l i c zących  po k i lka
na śc ie  sztuk.

Urzą dzo na  przez  s t aro s t wo  ob ława  
n ie  dała zadowalających  wyników.  Ghło  
pi w da l szym ciągu zimują w chatach  
wraz  z całym ż y w y m  in wen tarzem,  g d yż  
j e s t  to j e d y n y  sposób  ochrony przed  
porwaniem przez  wilki .  Le cz  i to nie  
w ie l e  pomaga,  g d y ż  ro zw ydr zon e  bes t je  
nie jed nok rot n i e  wdz ierają s ię  do izb,  
wyrządzając  og rom ne  szkod y  zubożałej  
ludnośc i  wie jsk iej .

Znowu tr aged ja 
miłosna w Bydgoszczy.

Jaro sublokator u restauratora Mat-  
ciarza,  przy ul. Matejki  16 w B y d g o s z 
c z y  zam ie szk iw ał  27- l etni  Kowalczyk ,  
c z ło w ie k  zu pe łn ie  spoko jny  i zró w now a  
żony.  Od p e w n e g o  czasu zaczę ła  g o  od 
w ied zać  młoda,  przys to jna  kobieta,  lat  
22,  n iejaka W yr z y ko w sk a ,  zamie szka ła  
przy u licy Marszałka Focha.

D la  domowników j a sn e m  było,  że łą  
cz y  ich nić g łę bok ie j  sympat j i ,  to t eż  
t ra g ic zn ą  n iespodz ianką  było odkrycie  
w  ubikacji ,  m ie sz czą ce j  łaz ienkę ,  w wan

nie nape łn ionej  wodą,  zwłok  W7yrzy kow  
skiej ,  zaś obok na podłodze l e ż ą c e g o  
bez  życ ia  Kowalczyka.  Porzuc ona  bute
l eczka  oraz w e w n ę t r z n e  oznaki  pozwol i  
ł y  ustal ić ,  że  ob ie  of iary otruły s i ę  du
żą i loś c ią  lyz o łu .

Władze  sąd owe  zarządz i ły  p rz e w ie 
z i en ie  zwłok do kos tn icy .  P o w o d y  tego  
sam obó js twa  są  ok ryte  g ł ę b o k ą  t a j e m 
nicą.

Twierdzi, że jest bratankiem
ostatniego sułtana.

Z po lec en ia  s ę d z ie g o  ś l e dc ze go  w 
Pińsku  aresz towa ła  pol icja warszawska  
ni e jak i ego  A l i - B e k - B łb j e w a ,  z pochodzę  
nia Turka,  który podobno  s ł u ży ł  w ar-  
mji polskiej .

A l i -Bek  Bab jew  zos ta ł  a re sz tow an y  
jako po szu kiw an y  za j ak ie ś  w iększe  
sp rz e n ie w ie r z e n ie .

A r e s z t o w a n e g o  Turka osadzono w  
w ię z ie n iu ,  t. zw.  Pawiaku.  Al i -Be k-Ba b-  
j e w ,  podając swo je  personal ja,  twierdz i ,  
że  j e s t  bratankiem o s t a tn ie g o  suł tana  
j o jc iec  j e g o  był  min i s trem  tureck im.  
Po aresz towaniu  Ali  B e k- B ab je w  w ys ł a ł  
d e p es z ę  do Turcji ,  skąd po kilku dniach  
przyjecha ła  do Wars zawy jakaś  j e g o  
krewna.

MaKabryczni żartownisie
wysyłają żałobniKów 

do żywych i zdrowych.
Prz ed  ki lku dniami do no s i l i śm y  o 

makab ryc zny m żarcie,  k tó r eg o  ofiarą  
padł radny gm in y  ży d o w sk ie j  w Łodz i ,  
Rumkowski .  Oto n ieujawnien i  sprawcy ,  
podsz ywa jący  s i ę  pod kr ew  ych Rum-  
k ow skiego ,  zwróci l i  s i ę  do Tow.  „Ostat  
nia P o s ł u g a ” z zawi ad om ien ie m o śmi er  
ci Ru m ko w sk ie g o ,  z żądaniem p rzys ła 
nia ludzi,  ce lem dozorowania  zwłok.  
Można wyobraz ić  sob ie  w ra ż en ie  żony  
R um k o w sk ie g o ,  do której  przysz l i  posłu  
g a c z e  z w ie ś c i ą  o śmier c i  męża.

Wczoraj  zn ó w  zan ot ow an o  ana log icz  
ny  wypadek .  Znó w w ez w a n o  Tow.  „Os
ta tn ia  P o s ł u g a 11 do przys łan ia  ża łobni 
ków do dozorowania  zwłok  rzekomo  
z m a r ł e g o  p. S.

K ied y  p o s łu g a c z e  p rzyb y li  do tniesz

kania,  p. S. do wi ed z ia ł  s i ę  o k a w a l e . ’
Zarząd to w ar zy s t w a  w szc zą ł  d och o

dzen ia  w tej  sprawie .  Okazało s i ę ,  że  
do to w a r z y s t w a  te l e fon ow ano  z p iw iar 
ni Goldberga,  przy ul.  Pó łnocnej  14.  
Goldb erg  oświa dc zy ł ,  że  zg ł os i l i  s i ę  do 
ni eg o  dwaj młodz ie ńc y ,  k tór zy  prosi l i  o 
p o zw o le n ie  u życ i a  t e l e fonu .  „Osta tn ia  
P o s ł u g a 1' w s z c z ę ła  na sw oj ą  rękę  do- 
c no dz en ia  i j e s t  podobno  na trop ie  
sprawców.

Śmiertelny wypadeK myśliwego.
W  Ra cła wic ach  w  gm ini e  R absztyn  

w ysz ed ł  dnia 18 bm. t a m t ej sz y  g o s p o 
darz i kowal  F ra n c i sz e k  Mirek na p o lo 
wanie .  W  cz a s ie  pościgu  za pos trz e l oną  
kuropatwą,  Mirek potknął  się ,  przyczem  
nastąp i ł  przypadkowy strzał  z nabitej  
dubeltówki ,  w sku tek  cz eg o  cały  ładunek  
śrutu utkwi ł  mu w brzuchu.  Mirek po 
fatalnym tym  wypadku zmarł  w ki lka  
minut.

Za aKf dziKiej zemsty
5 lat więzienia.

W st rz ą sa ją c e  w raż eni e  uczyni ł  on eg-  
daj na sal i  sądo wej  widok z e s z p e c o n e g o  
w okropny  sposób Jana Char zyń sk i ego  
s iw e g o  starca,  o ś l e p i o n e g o  przez ek s - go -  
sp ody ni ę  60 l e tn ią  Sabinę  Leo.

Wypadek  rozegr a ł  s i ę  w tea trzyku  
„ M ig non 11 przy ul. Marsza łkowskie j  81  
w W a rs za w ie ,  P. Charzyńsk i  znajdował  
s i ę  na widowni  raz em z swy m doros łym  
syn em .  Sabina Leo  w yś le dz i ła  g o  i w 
cza s ie  p rz e d s ta w ie n ia  ch lusnę ła  mu w 
twarz k wa se m  s iarezanym. W n a s t ę p 
s t w ie  p. Charzyńsk i  s trac i ł  prawe  oko  
całkowicie,  na l e w e  zaś  zaniewidz iał .

Oskarżona ,  Sabina Leo,  dowodzi ła  w 
sw oic h  w yja śa ien iac h ,  że  działała pod 
w pływem ze m st y .  Ł ą c z y ł y  ją  przez  ki l 
kadz ies ią t  lat  z p. Charzyńsk im b l iż sze  
s tosunki .  Sądzi ła ,  że  b ęd z ie  mia ła  za
p ew ni ony  byt  u p. Char zyń sk iego ,  k tó 
ry posiada dwór  i majątek  z iemski .

Wyrzucona  jednak  z posady  znalaz ła  
s i ę  w bardzo c i ężk iem położeniu mater-  
ja lnem.

Ze s t rony  oskarżonej  p r z e d s ta w io 
no m. in.  świadka ,  k tóry s twierdz i ł ,  że  
w dworze Cha r zy ń sk ie go  obchodzono  s i ę  
z ludźmi  okrutn ie.

Prokurator przyzna ł ,  iż  oskarżona  
zos ta ła  skrzywd zon a ,  w n i ó s ł  j ednak  o 
za s to so w an ie  surow ej  kary ze w zg lę du  
na ro z po w sz ec hn ia ją ce  s i ę  w zas tr a
szający  sposób zama ch y  ze s t ron y  k o 
b ie t  na m ęż cz yz n  przy pomocy  kw a só w ,  
w y ż e r a j ą c y c h  oczy.

Sąd skaza ł  oskarżoną  na 5 la t  w i ę 
zien ia ,  przycz em  prz ewodniczący  w u- 
s tne m uzasadnieniu  podał ,  iż nie  w y m i e 
rzono  n a jw y ż s z e j  przewidzianej  przez  
kodeks z art.  235 kary (10 lat  w i ę z i e 
nia)  ze  w zg lę du  na n iek ara ln ość  o sk a r
żonej  i ok o l i cznośc i  sprawy.

ZE ŚWIATA.
Londyn zyskał

najwspanialszy hotel.
Przed  dwoma dniami o twarto  w L o n 

d yn ie  n ow y lu k su so w y  h o t e l  Cumber
land,  tuż przy Hyd e  Parku.  H o t e l  t en  
przypomina  n a j w y t w o r n i e j s z e  h o te le  
amerykańskie .  P< s iada on 1,000 pokoi ,  
przyc ze m każdy pokój  ma ła z ie n k ę  i 
ma ły  przedpokój ,

W ca łym gmachu n iema dzwonków,  
aże by  n ie budzić go śc i  —  w sz y s tk o  o d 
bywa s i ę  za pomocą  sy g n a łó w  ś w i e t l 
nych.  Z w ła sn eg o  łóżka  można  t e l e f o 
nowa ć  do Austra lj i ,  a przyrząd  do na
s i lan ia  c i ep ła  j e s t  taki,  że  można sob ie  
w y r e g u lo w a ć  g o  dokładnie na t en  s t o 
p ień  c iep ło ty ,  jaki  sob ie  życzy my .

W h ote lu  znajduje  s i ę  2 ,000 s łużby,  
6 sk le p ó w  na dole w hallu,  salon  k o s 
m e t y c z n y  i kuchnia,  urządzona w ed łu g  
n aj no ws zyc h  wymagań.  M. in.  j e s t  tam  
m asz yn a ,  która  kraje chleb i odraza  
smaruje  g o  mas łem.

H o t e l  s toi  pod h a s ł e m  za p ew n ie n ia  
c i sz y  i spokoju  w g w a rn y m  L o n d y n ie  i 
zo s t a ł  j u ż  w yna ję t y  na pr ze c i ąg  dwóc h  
m ie s i ęc y .
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Płacą jej 60 złotych na minutę.
Niema czasu na wydawanie pieniędzy.

Kobietą najw ięcej za rab ia jącą  bodaj 
na św iecie  je s t  osoba, której nazwisko 
b rzm i dla nas  ca łk iem  obco: Gracja  
Fields.

J e s t  to śpiewaczka angielska, którą 
tak  sowicie op łacają  za naśpiewywanie 
płyt patefonowych. Obliczają, że G racja  
F ie lds  zarab ia  te raz  p rzec ię tn ie  koło 150 
funtów  (4  i pół miljona z ło tych)  rocznie. 
Ma więc, większą pensję, niż najlepiej 
p ła tne  gwiazdy Flollywoodu.

Kontrakty, jakie zawiera, przewidują 
jedynie  o p ła tę  za czas  s tracony na śpiew 
przyczem  przec ię tn ie  waha s ię  ta  op ła ta

w gran icach  2 funtów (60  z ło tych) za 
m inu tę  pracy. J e s t  ona jedną z 10 n a j
popularniejszych śpiewaków płytowych 
świata, a na jpopularniejszą kobietą.

Nasuwa się  pytanie, co ta n iezm ier
nie bogata  kobie ta  robi z tą  m asą  p ie 
niędzy, które  zarab ia

Otóż to  właśnie! G racja  Fields nie 
m a poprostu  czasu  na używanie swoich 
zarobionych pieniędzy. P racu je  od  rana 
do nocy, a po tem  jest tak  zm ęczona, że 
nie ma na nie ochoty.

Czy jej więc zazdrośc ić?

Proces o „oszukańczą zamianą duszy",..
Romantyczny hrabia

w ro8i dziw acznego oskarżyciela przed sądem w  Wenecji.

co do w artości d u c h o w e j  żony. Gdyby 
więc zwrok zw rócił  h rab iem u  wolność, 
byłoby to p re c e d e n sem  dla wszystkich 
rozczarow anych  m ałżonków, którzyby 
mogli m ieć  słuszne  p re tensje ,  dlaczego 
mają być inaczej traktow ani przez sądy 
aniżeli mistyczny hrabia.

Wtciszlfa, Która powiła...
22 dzieci.

W  zw ią zk u  z d n ie m  m a tk i  i d z i e c 
ka,  z a p o w i e d z i a n y m  n a  24 b. m , M u s s o 
l ini  p r z y j m i e  d n i a  22 b. m.  n a  sp e c ja ł  
ne j  a u d j e n c j i  m a tk i  l i c zn e g o  p o t o m s t w a ,  
k t ó r e  o t r z y m a j ą  z r ą k  j e g o  p r e m j e .

W ś r ó d  m a t e k  z n a j d z i e  s i ę  p e w n a  k o 
b i e t a  z oko l i cy  P a d w y ,  k t ó r a  u r o d z i ł a  
22 dziec i .  Z p o ś r ó d  t e j  l i c zn e j  g r o m a d 
ki,  ż y j e  i c h o w a  s i ę  z d r o w o  17. N a l e 
ży  dodać ,  że są  to  w s z y s t k o  dz iec i  mło
de,  a l b o w i e m  n a j s t a r s z y  s y n  m a  22 ł a t a ,  
a n a j m ł o d s z e  d z i ec k o  4 mie s ią ce .

RADJO.
Sądy włoskie były w o s ta tn ich  c z a 

sach  te ren em  najdziw niejszych procesów, 
lecz sprawa, o której poniżej wspomina 
my, osiągnęła, zdaje  się, rekord  dziwacz 
ności i s tanowi doskonały te m a t  kom ed 
ji. W roli oskarżyciela  wystąpił p r z e d 
staw iciel  p rastarego  rodu hrabiowskiego 
z W erony hr. Ferruc io  B. prosząc  o u- 
dzie ien ie  mu rozw odu z jego żoną hr. 
Wiktorją Z arzucał on m ianowicie  żonie, 
że dopuśc iła  się oszustwa, w m aw iając 
mu, że tkwi w niej dusza jego p ie rw 
szej miłości, w co on ła tw ow iern ie  u* 
wierzył.

Od najw cześniejszej m łodości był 
hr. Feruccio  wielkim e s te tą  i mistykiem: 
Gdy d oszed ł do wieku męskiego, ro z p o 
c z ą ł  poszukiwanie za wymarzonym id e a 
łem , k tóre  trw ało  8 lat. W reszcie zn a 
lazł upragnioną is to tę  pod postacią  j a s 
now łosej sprzedawczyni w sklepie o 
tw arzyczce  jak gdyby w yrzeźbionej z 
kości słoniowej. Nazywała się  Mina. 
Hrabia odegra ł  wobec niej czu łego  t r u 
badura .  W ielbił ją jak n iepokalane  bó 
stwo. Lecz pięknej Minie znudziła  się  
ta  kom edja  miłosna. U ciekła z przygod
nie spotkanym handlarzem  wina i wszel
ki ślad po niej zaginął.

B ezgraniczna  była rozpacz  hrabiego.

D arem nie  s ta ra ł  s ię  przybrać pozę  bon- 
vivanta. Po kilku la tach  tak iego  życia 
s ta ł  s ię  sp iry tystą  i postanow ił szukać 
duszy swojej Miny w innem  ciele . W pa 
łacu  m atk i h rab iego  ćwiczyła na fo r te 
pianie b iedna  dziewczyna, ani ładna, ani 
in te resu jąca ,  lecz bardzo  muzykalna. I 
o to  pewnego dnia, gdy W iktorją f a n t a 
z jowała na fortep ian ie  w salonie , przy
biegł do niej h rab ia  i zawołał: „Ty je 
s te ś  mojq Miną. Twoja gra zdradza , że 
d u s z a  mojej ukochanej ukryta je s t  w 
tw ojem  ciele".

S pry tna  W łoszka wyzyskała sy tuację . 
P rzyznała  is totnie, że od pewnego c za 
su  zdaje  się, iż zam ieszka ł  w niej obcy 
duch.

I już po kilku m ies iącach  odby ł się 
ś lub hrabiego z Wiktorją o duszy Miny. 
Lecz w kró tce  już nas tąp iło  ro zcza ro w a
n ie  Wiktorją okazała  s ię  po ślub ie  i s to 
tą  ca łk iem  prozaiczną, lubiącą się  b a 
wić, s tro ić  i do b rze  odżywiać. W ówczas 
wystąpił hr. Ferrucc io  z niezwykłą s k a r 
gą o oszustwo, k tórego dopuśc iła  się  żo 
na, wm awiając mu zam ianę  swej duszy 
na du szę  ubóstwianej Miny.

S ąd  s taną ł  jednak na tern s tan o w i
sku, że oskarżyciel nie jest pierwszym 
m ałżonkiem , który padł ofiarą pomyłki

W A R S Z A W A  22 g r u d n i a  
7.00 S y g n a ł  cza su .  7.05 G im n a s ty k a  7.20 

P ły t y  g ra m o fo n .  7.35 D z ie n n ik  p o ra n n y  7.40 
P ły ty  g ram o fo n .  7.52 C h w i lk a  g o s p o d . d o m o  
w e g o .  7.55 P r o g r a m  n a  dz. b ie ż  11.40 Codz. 
p r z e g l ą d  p r a s y  p o ls k ie j  11.50 „ Ż y c ie  a r t y s 
ty c z n e  s to l ic y '1 11.57 S y g n a ł  cza su .  12.05 P ł y 
ty  g ra m o fo n .  12.30 D z ie n n ik  p o łu d n io w y .  
12.35 W iad .  m e t e o r .  12.38 P ł y t y  g r a m o f o n o 
w e .  15.25 W ia d o m o ś c i  o e k s p o r c i e  p o lsk im .  
15.30 W ia d o m .  g o sp o d .  15 40 K o n c e r t  o rk .  
s a l o n o w e j .  16.40 P r z e g l ą d  w y d a w n ic tw .  
16.55 K w a d r a n s  n a s t r o jó w  z im o w y c h .  17.10 
S o n a t y  w  w yk. L . K m ito w e j .  17.50 „ K o n k u r  
sy  n ie ś n io ś c i  d ro b iu  ja k o  ś r o d e k  p o d n ie s i e  
n ia  h o d o w l i  d ro b iu " .  18.00 O d c z y t  z K r a k o 
wa. 18.20 „ D ź w ię k o w ie c  i g r o t e s k a  w  m u 
z y c e  j a z z o w e j " ,  w  w y k o n a n iu  O. Ł a d y .  
19.00 P ro g r a m  n a  d z ie ń  n a s t ę p .  19.05 R o z 
m ai to śc i .  19.20 D o k ą d  j e c h a ć  w  ś w ię to ?  
19.25 O d c z y t  a k tu a ln y  19.40 W ia d o m o ś c i  
s p o r to w e .  19.47 D z ie n n ik  w>ecz. 2 0 .0 0 P o g a -  
d a n k a  m uz .  20.15 X I w ie lk i  k o n c e r t  sym fo n .  
22.45 M uzy ka  c y g a ń sk a  z  d o m u  F u k i e r a  23.00 
W ia d o m o ś c i  m e t e o r o l .  d la  k o m u n .  lo tn . i 
k o m u n ,  po licy jny .  23. >5 M u z y k a  c y g ań sk a .

K A T O W IC E  22 g r u d n i a  
7.00 A u d y c ja  p o r a n n a  z W a r s z .  11.35 P r o  

g r a m  n a  dz. b ież. 11.40 T ra n s m .  z W a rs z .  
11.50 W ia d o m .  b ież .  11.57 S y g n a ł  cza su .  
12.05 P łv ty  g r a m o fo n  12.30 T r a n s m is j a  z W a r  
s z a w y  12 38 P ły ty  g r a m o f o n o w e .  15.20 U rz ę  
d o w a  c e d u ła  g ie łd y  z b o ż o w e j .  15.25 T ran .  
z W a r s z a w y .  17.50 Z ż y c ia  Z w . MJodz. P o l 
sk ie j .  17.55 K ron ik a  h a r c e r s k a .  18 00 T r a n 
s m is j a  z W a r s z .  19.00 P r o g r a m  n a  d z ie ń  
n a s t ,  19.06 R o z m ai to śc i .

EU G EN JU SZ SUE.

KSIĄŻĘ PODZIEMI
172) P O W IE Ś Ć .

Ferrand  czytał  dalej:
„Lecz t rzeba opat rzyć ulgę i na te 

przypadki dotkliwego niedostatku,  które 
nawet  dla koniecznego wypoczynku po 
zbytecznej  pracy, dla pielęgnowania cho 
re j  żony lub dziecka, dla przenies ienia 
się na nowe mieszkanie,  dzień, dwa, lab 
więcej pozbawionym je s t  codziennego 
zarobku. Pragnąc,  ile możności,  pomódz 
ubogim braciom, fundator przeznacza 
25 tysięcy franków rocznego dochodu 
na pożyczki, mające być udzielane na 
zastawy; każda pojedyncza pożyczka nie 
będzie mogła przewyższać sumy 10-ciu 
franków. Pożyczający nie opłacą ani 
procentów, ani żadnych kosztów; winni 
tylko złożyć świadectwo dobrego prowa 
dzenia się. Administracja banku znajdo
wać się będzie przy ulicy Tempie,  pod 
numerem 17, w domu umyślnie na ten  
cel kupionym, w samym środku tego 
ludnego cyrkułu miasta.  Na koszta i u 
t rzymanie  administracji  przeznacza się 
100.000 franków rocznie. Dyrektorem 
dożywotnim banku będzie. .

Tu PoJidori przerwał  notarjuszowi i 
rzekł  do księdza:

—  Z wyboru dyrektora  przekonasz 
się pan, jak  nasz Jakób umie wynagra
dzać krzywdę, której  mimowolnie się do 
puści ł

— Ciekawym.
— Wiadomo panu, że przez omyłkę 

oskarżył  kas jera swojego o zabranie  su 
my, k tóra potem się znalazła.  Otóż t e 
mu kasjerowi,  człowiekowi poczciwemu,  
nazwiskiem Germain,  Jakób oddaje d o 
żywotnie dyrektorstwo banku, z pensją 
4 tysiące franków mięsięcznie.  Wszak

to z jego s t rony bardzo pięknie i szla
chetnie?

— Poświęcić cały swój majątek  na 
tak dobroczynne cele, ach, to j e s t  czyn 
rzadkiej  cnoty.

— Więcej miljona, — zawołał Poli- 
dori,— więcej miljona majątku,  zebrane
go oszczędnością,  prscą i nieskazite lną 
prawością.  A jednak znaleźli się jeszcze 
tacy nędznicy,  co go obwiniali o skner  
stwo.

— Odpowiedziałbym im, — zawołał 
ksiądz, — odpowiedziałbym potwarcom: 
Piętnaście lat  żył jak  nędzarz,  żeby po 
tem świetnie mógł wesprzeć prawdzi
wych nędzarzy.

— Jabóbie,— rzekł Polidori,— t rąca
jąc  notarjusza lekkko po ramieniu,  do
czytaj  do końca.

Notar jusz zadrżał  i pociągnął  ręką  
po czole.

Czytał dalej:
„Dyrektorem dożywotnim banku bę 

dzie pan Franc szek Germain,  a odźwier 
nym, teraźniejszy odźwierny tegoż do 
mu, Alfred Pipelet .  Funda to r  powtarza,  
że nie przyznaje sobie żadnej zasługi w 
tem dziele; pomysł bowiem j Bgo j e s t  e- 
chem tej Boskiej myśli: Miłujcie się 
społecznie*.

— Zajmiesz wysokie miejsce w rzę
dzie dobroczyńców ludzkości,  — zawołał 
ksiądz, serdecznie ściskając rękę Fer -  
rauda.

— Ale co panu jes t?  bledniesz pan, 
słabo ci?

— Przejdzie,—rzekł  Fe rrand,  pada
jąc na krzesło.

•— Ja  sam jestem doktorem, mości 
księżę,— rzekł  Polidori.  — Stan Jakóba 
wymaga wielkiej troskliwości i poświę
cam mu wszystkie moje siły i moje sta 
rania.

Notarjusz zadrżał.
Ksiądz napisał  rewers  na odebraną 

sumę pieniężną, a wręczając go Fer-  
randowi dodał:

— Żegnam pana, ju t ro  znów p rz y j 
dę cię odwiedzić, żegnaj mi, szanowny 
przyjacielu.

Ksiądz wyszedł. Polidori  z Fer ran -  
dem zostali sami.

WSPÓLNICY.
Zaledwie ksiądz się oddalił, Fe rr and  

wyrzucił  okropne przekleństwo.
O piekło! —  krzyknął  p iorunują

cym głosem,—cały mój majątek  pochło
nięty  przez te głupie dobre uczynki. Ja  
co gardzę ludźmi, com ich całe życie 
grabił  i oszukiwał, j a  muszę fundować 
zakłady dobroczynne, zniewolony pie- 
kielnemi środkami.  Ten twój pan, czy 
j e s t  czartem, czy djabłem? — zawołał 
zapieniony, stając nagle przed Polido- 
rim.

—  Nie mam pana,— odpowiedział spo 
kojnie Włoch,—ja również jak ty, mam
sędziego.

— Jak głupiec być posłusznym naj 
mniejszym skinieniom tego człowieka, | 
odezwał się znowu Ferrand,  z podwojo
ną wściekłością.— I zawsze żyć pod tym 
przymusem, zawsze!

— Albo... pójść na rusztowanie,  — 
wtrącił  Polidori.

— O, nie mieć środka uwolnić się 
od tej piekielnej  władzy. Wszak więcej 
miljona poświęciłem, ledwie że z tym 
domem zostaje mi sto tysięcy franków. 
Czego dalej i więcej mogą chcieć ode- 
mnie ?

— Jeszcze nie koniec, Rudolf wie, 
że wycisnąłeś znaczną sumę na hrabim 
Saint  -  Remy, za jego fałszywe weksle, 
hrabia pożyczył na to pieniądze u j e d 
nej wielkiej  damy, zapewne będziesz 
musiał i to zwrócić.

— Nie, więcej już nic nie oddam z 
moich pieniędzy.

— Musisz, gdyż j a  mam tego dopil
nować.

—  Dopilnować? Ty,  moim s tróżem,  
nędzniku.

Ł

DLA PANI :

4
Art. 7225-16 

Po pracy w ypoczyw ajcie w naszych ciepłych 
i w ygodnych papuciach . Nr. 27-34 Zł. 3.--

5.
MasBase*--*- Art. 1865-01

C alogum ow e śniegow ce w niepogody,. 
Tanie i praktyczne.

Art. 1345-03 
OKAZJA SEZONU : czółenko na słupkowym 
obcasie  : prunelow e Zł. ó.-, aksam itne Zł. 7.-

10

Art. 1055-10' 
NASZE CIEPŁE N A R O D Ó W K I -  —

j Pończoszki jedw abne od zł. 1.50, 2.—, 3.—, 
i florow e zł. 2.50, jedw abne m atow e zł. 3.75

— Cóż robić? Rudolf karze  wystę
pek występkiem, zbrodniarza p r z e i  
wspólnika. Kazał mi nie odstępować cie 
bie, więc idę za tobą jak twój  cień. Za
służyłem na śmierć podobnie jak  i ty .  
Niepodobna było wynaleźć ci s t róża  
wierniejszego nademnie,  uciec nie mo
żemy, gdyż złowiliby nas zaraz ludzie,  
co dzień i noc s toją na warcie i dom 
ten s t rzegą .

— Wiem o tem dobrze, wiem, do 
czarta.  *

— A więc znoś cierpliwie, czego nie 
odmienisz, jeśl i  będziesz posłusznym, 
Przynajmniej  głowy nam nie utną. C ie r  
pliwości zatem, cierpliwości.

— Nie rozją t rzaj  mnie tą  ironiczną, 
oziębłością...

— Czy wolisz, żebym cię obarczał 
wyrzutami? Kto z obu nas wszystkiemu 
winien? ty. Czemu nie zniszczyłeś l istu 
k tórym cię uwiadamiałem o zamordowa
niu . bra ta  baronowej Fermont ,  o tem 
zabójstwie, które tak  zręcznie i pomy
słowo potrafil iśmy wykierować na samo 
bójstwo?

(C. d. n.)
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